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Zaczyna się?.
Depesze z Pragi, Berlina, Paryża i

Londynu zaelektryzowały świat z soboty
na niedzielę. W Polsce mówiono wczoraj
tylko o częściowej czeskiej mobilizacji
i koncentracji oddziałów niemieckich

Sytuacja jest więcej niż poważna. Togo
udowadniać nie trzeba. Trudno nato

m iast wyrobić sobie właściwy sąd. Koło
historii kręci się dziś szybciej, niż koła

maszyn rotacyjnych, wyrzucających mi­
liony egzemplarzy gazet codziennych. Je­
szcze farba drukarska nie zdążyła obe­
schnąć na nich, gdy już wszystkie wnio­
ski i dociekania są obalane bezlitośnie

przez nowe wypadki. Kto nie pamięta
jak to było z zajęciem Austrii?

Pierwsze pytanie na jakie trzeba od­
powiedzieć brzmi: Czy Czesi działają
zgodnie ze swym interesem, zarządzając
częściową mobilizację?

Największym nieszczęściom dla Czech

byłoby niemieckie zaskoczenie i to ze

względów czysto wojskowych jak politycz­
nych, Zajęcie Pragi mogłoby się w tym
wypadku odbyć prawie bez wystrzału.
Nim by się mężowie stanu w Paryżu i
Moskwie ,,pozbierali", Czechy nie istnia­
łyby jako państwo. Pomoc dla Pragi mo­
głaby wyglądać wtedy tak jak pomoc dla

abisyńskiego negusa.
W interesie Czechów leży więc, aby

być najlepiej przygotowanymi do odpar­
cia ataku niemieckiego i aby raczej ten

atak sprowokować i to możliwie jak naj­
prędzej. Niemcy nie są obecnie przygo­
towane całkowicie. Organizowanie Au­
strii zostało dopiero rozpoczęte. Armia
niemiecka m a luki w korpusie oficerskim

i podoficerskim. Co zyskaliby Czesi, gdy­
by poczekali jeszcze rok lub dwa?...

Czesi muszą również liczyć się z nie­
wyraźnym stanowiskiem Mussoliniego.
Jest prawdopodobne, że Włochy nie po­
prą Niemców. W każdym razie nie ma

danych, że dadzą sobie narzucić wojnę
z Francją i Anglią na życzenie Hitlera.

Benesz, lis kuty na cztery nogi, musi so­
bie obliczyć, że Hitler jest w obecnej sy­
tuacji raczej izolowany niż wsparty o

niezawodnie działające sojusze.
Praga musi również brać pod uwagę

względy natury wewnętrznej. Im więcej
wojska pod sztandarami, tym słabsze siły
mniejszości, których rewolucyjność opie­
ra się na elemencie młodzieżowym, tym
większa możność presji. Trzeba również

pamiętać o tym, że obecnie w Pradze w

trzech turnusach począwszy od ubiegłej
niedzieli odbywają się wybory do rad

gminnych. Sterroryzow'anie opozycji wo­
bec państwa czechosłowackiego i podda­
nie jej komendzie wojskowej jest celem

godnym wysiłku.
Poza tymi momentami ,,za" istnieją

również momenty ,,przeciw'1. Najważ­
niejszym z nich jest paraliż Sowietów,
borykających się z hydrą opozycji ,,troc-
kistow.sko-buch a ry nowskiej1' i uwikła­
nych już ogromnie w sprawy Dalekiego
Wschodu. Przesłanka ta nie jest jednak
najzupełniej pewna. Nie wykluczonym
jest, że Moskwa, biorąc pod uwagę zwią­
zanie wielkich sił japońskich w Chinach,
uważa obecny moment za dogodny dla

siebie. Jest bardzo możliwe, że odwaga
Pragi została podyktowana przez Stali­
na, który mógł dojść do przekonania, że
czas pracuje na jego niekorzyść.

Przeciw jest również nastawienie po­
ważnego odłamu opinii francuskiej i je­
szcze większego angielskiej. Ale ten czyn­
nik nie jest tej natury, aby liczyć na jego

j(Ciąg dalszyjia str. 2),

Niemcy koncentrują wojska
nad granica czeska.

Czechosłowacja o dpo w iad a mobilizacja dwóch roczników rezerwy.
Praga, 23. 5. W sobotę na podstawie na-

deszłych wiadomości o koncentracji wojsk
niemieckich na granicy czechosłowackiej,
rząd praski zwrócił się do rządu Rzeszy o

wyjaśnienie w iej sprawie.
W odpowiedzi na to niemiecki urząd

spraw zagranicznych oświadczył, że odby­
w ające się obecnie pewne dyslokacje woj­
ska w obszarze pogranicznym nie są ni­
czym ^nadzwyczajnym, gdyż chodzi tylko o

przeniesienie pewnych formacyj z obozów
zimowych do kwater letnich.(?)

jak się odbyła interwencja angielska?
Londyn, 23. 5. (PAT) Cała prasa angiel­

ska podała w sobotę wiadomość o demar­
che (wystąpieniu), podjętym w piątek po
południu w Berlinie przez ambasadora bry'­
tyjskiego Hendersona, który odwiedzi! se­
kretarza stanu w Auswartiges Amt Weis-
zaeckera, zapytując, co oznaczają ruchy
wojsk niemieckich na granicy czesko-nie­
mieckiej od strony Austrii.

W obecności ambasadora W. Brytanii dr
Weiszaecker zwrócić się mial telefonicznie
do gen. Keitla, który zapewnił, że ruchy
wojsk mają charakter normalny w związ­
ku z opuszczeniem przez wojska koszar w

miastach garnizonowych i udaniem się do
obozów letnich. (?)

lania rezerwistów' zabronił również prze­
chodzenia przez granicę obywatelom cze­
chosłowackim do Węgier i węgierskim do
Czechosłowacji. Jednocześnie rząd praski
w y d ał zarządzenia wojskowe na granicy
węgierskiej. Wiadomości te wyw'ołały obu­
rzenie w stolicy Węgier, tym bardziej, że
nie są one niczym umotywowane. Postępo­
wanie rządu czeskiego w chwili obecnej,
a zwłaszcza przed kongresem euchary­
stycznym w Budapeszcie, który m a być
manifestacją miłosierdzia i pokoju, należy
uw 'ażać jak o akt wyraźnie nieprzyjazny.

Rząd węgierski zakomunikował rządowi
czeskiemu, iż uważa zarządzenie, zakazu­
jące przechodzenia granicy, jako akt ma­
ło przyjazny. Czeskie czynniki kompetent­
ne zapewniły, że zarządzenia będą nie­
zwłocznie cofnięte.

Podniecenie, zaniepokojenie i cenzura

Mor. Ostrawa, 23. 5. (PAT) W zw'iązku
z pow'ołaniem rezerwistów daje się wyczu­
w'ać w'śród miejscowej ludności na Śląsku
i Moraw'ach silne podniecenie i zaniepoko­
jenie.

Prasa czeska zamieszcza uspokajające
odezwy, wzywające do zachowania spoko­
ju. Nie w'olno zdradzać — podkreśla odez­
wa — bodaj pozorów% że społeczeństw'o nie

potrafi opanow'ać sytuacji.
Wobec szczególnie zaostrzone) cenzury,

prasa podaje jedynie oficjalne komunikaty.

Czesi strzegą Śląska Cieszyńskiego,
Cieszyn, 23. 5. (PAT) Dochodzą tu wia­

domości z szeregu gmin na Śląsku Zaolzan-

skim, że w ciągu dnia wczorajszego wyco­
fano stamtąd oddziały wojskowe.

We wszystkich tych miejscowościach pa­
trolują półwojskowe organizacje ,,gwardii
narodowej". Budynki urzędów i instytucyj,
mosty i inne obiekty komunikacyjne strze­
żone są przez milicję cywilną, członków

gwardii narodowej i żandarmerii.

Wediug dochodzących tu wiadomości,
większe siły wojskowe skoncentrowano w

Bognminie, w pobliżu granicy niemieckiej.

W Cheb Czesi budowali barykady.
Berlin, 23. 5. (PAT) Z Pragi donoszą, iż

w okręgu Eger (Cheb) w'ładze wojskowe
poczyniły daleko idące zarządzenia. Żoł­
nierze powycinali drzewa w alejach, zbn-
dowali barykady, przecinają łączność mię­
dzy jedną dzielnicą miasta a drugą. R uch

na ulicach przerwany, samochody są re-

kwirow'ane. Z okręgu Asz rodziny urzędni­
ków czeskich wyjechały w głąb kraju. N a

ulicach obok w'ojska patrolują oddziały
czeskiej gw'ardii narodow'ej. Sytuacja w

sobotę w okręgu Eger i Asz była bardzo

naprężona.

Wybory gminne w Czechach.
Praga, 23. 5. (PAT) Wybory do rady

miejskiej w Pradze i do rad gminnych w

177 gminach odbyły się według dotychcza­
sowych sprawozdań urzędowych na tere­
nie całego państw'a w spokoju.

Powołanie pod broń.
Praga, 23. 5. W sobotę oficjalnie zako­

munikowano: W porozumieniu z rządem
minister obrony narodowej powołał dziś na

nadzwyczajne ćwiczena, zgodnie z postano­
wieniami prawa o obronie narodowej, je­
den rocznik rezerwy l-ej klasy i jeden rocz­
nik rezerwy 2-ej klasy oraz techników, na­
leżących do jednostek specjalnych.

Powodem tego zarządzenia jest koniecz­
ność szkolenia rezerwistów w obchodzeniu

się z nowowprowadzonym uzbrojeniem, po­
dobnie jak to się robi w innych krajach.
Jednocześnie brano pod uwagę konieczność

podniesienia niewystarczających obecnie e-

fektywów dla zapewnienia w .tych niespo­
kojnych dniach porządku, spokoju i bez­
pieczeństwa w państw'ie oraz uniemożli­

wienia powtórzenia się incydentów% które

miały miejsce w- różnych miejscowościach
republiki.

Komentując komunikat oficjalny w spra­
wie powołania dwóch roczników' rezerwy,
czechosłowacka agencja telegraficzna pisze:

Jak wynika z tekstu komunikatu, zarzą­
dzenie zostało w'ydane przez ministra obro­
ny narodowej z wymienionych pow'yżej
przyczyn. Nie chodzi tn bynajmniej(?) o

mobilizację, bowiem w takim wypadku nie

wystarczyłyby zarządzenia ministra obrony
narodowej, lecz decyzja należałoby do kom­
petentnych czynników konstytucyjnych. Mi­
nister obrony narodowej wydał powyższe
zarządzenie na mocy art. 22 ustaw'y o obro­
nie państwa.

Powód olbrzymiego wzburzenia opinii niemieckiej.
Berlin, 23. 5. W sobotę 21 bm. rano dwaj

rolnicy niemieccy, Bohm zOberlohma i Hof­
man z Fonsau, jadąc na rowerach, zaata­
kowani zostali w pogranicznej miejscowo­
ści Eger (Cheb) przez policję czeską, która
w miejscowych koszarach przeprow'adzała
ćwiczenia w strzelaniu. Oabj zaatakowani

spadli z rowerów, przy czym Hofman po­
niósł śmierć na miejscu, zaś Bohm ciężko
ranny w brzuch, zmarł wkrótce potem.

W Chebie panuje wielkie wzburzenie.
Władze skoncentrow'ały silne oddziały po­
licji i żandarmerii. Poza tym widzi się na

u lic a ch uzbrojonych członków czeskiej

gwardii narodowej. Wypadek ten dopro­
wadzi! opinię niemiecką do szalonego w'zbu­
rzenia.

Berlin, 23. 5. (PAT) Niemieckie biuro in­
formacyjne donosi z Pragi, iż w szeregu
miejscowości doszło w czoraj do ponownych
starć między Indnością czeską i niemiecką.

Oburzenie na Wesrzech

zpowoduzamknięciagranicy
Budapeszt, 23. 5. (PAT) ,,P ester Lloyd"

donosi, iż rząd czeski niezależnie od powo-

Cheb (Eger) stolica kraju Sndetów.
Tu się zaczęła klęska Czech, gdy 25 lutego 1634 roku w ratuszu zasztyletowano Wal-

leństęina i generałów Illo i Telckiego, których zw'łoki w'rzucono do rzeki. Ludność w

przewadze niemiecka, zachowała dawną butę i wrogość w stosunku do Słowian. Tutaj
rozbił obecnie swe Mnamioty” Henlein, nauczyciel szkoły ludowej, sudecki maly Hitler-

Zwycięstwo Henleina.
Berlin, 23. 5. (PAT) Według dotychcza­

sowych obliczeń, z 33 gmin listy partii
Niemców sudeckich uzyskały 84.132 głosów
(88,56 procent). Poza tym oddano 10.868 gło­
sów na listę niemieckiej socjal-demokra­
tów% Na listy czeskie padło w tych 33

gmiiiach 17.892 głosy, a na listy komuni-

tCiąg dalszy, na str. 2j
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Niemcykoncentruia wojska
styczne 4.266 głosów. Wynik głosowania
wykazuje

dalszy wzrost głosów, oddanych na li­
sty partii Niemców sudeckich o 44,5%o,

w porównaniu do wyników wyborów par­
lamentarnych w r. 1935.

Próba wysadzenia mosfu
na terytorium niemieckim.
Berlin, 23. 5. (PAT) Niemieckie biuro in­

formacyjne donosi: W edług meldunku do­
wództwa posterunku żandarmerii w Mistel-

bach, w sobotę pomiędzy godz. 12 a 14

dziesięciu żołnierzy czeskich usiłowało wy­
sadzić w powietrze most drewniany na te­
rytorium niemieckim pod Berharsthal po­
nad rzeką Thaya. W różnych miejscach
mostu zauważono 10 kg protylu w skrzyn­
kach jednokilogramowych. M ateriał wybu­
chowy był zaopatrzony w lont.

Zamach został udaremniony dzięki u-

wadze dwóch niemieckich urzędników
granicznych. Po zjawieniu się ich czescy t

(Ciąg dalszy)
żołnierze zbiegli poza granicę. Materiał

wybuchowy znajduje się jeszcze na moście.

Czesi odpowiadają na polskie pytania.
Warszawa, 23. 5. (PAT) Dowiadujemy

się, że w odpowiedzi na demarche (wystą­
pienie) posła R. P . w Pradze, który za-pytał
eię, co oznaczają wojskowe zarządzenia pp-
graniczne, rząd czecho'słowacki dał wyja­
śnienie, że ostatnie zarządzenia wojskowe
nie były w niczym skierowane przeciwko
Polsce, lecz miały na celu wyłącznie utrzy­
manie spokoju i porządku wewnątrz kraju.

Rząd czeekosłowacki podkreślił przy tym,
iż na całej długości gra-nica polsko-czecho­
słowacka na wschód od Cieszyna jest obec­
nie obsadzona jedynie przez posterunki
straży skarbowej nieznacznie wzmocnio-

ne(?).

Londynmówi o odprężeniu.
Londyn, 23. 5. (PAT) Ożywiona działal­

ność dyplomatyczna rządu brytyjskiego nie

ustała mimo niedzieli. Ambasador brytyj-
ski w Berlinie Henderson kilkakrotnie kon­
ferował w sobotę z ministrem spraw zagr.
Ribbentrope-m . Ja-k zapewniają w kompe­
tentnych kołach brytyjskich, wszystkie spot­
kania wykazały małą gotowość ze strony
niemieckiego ministra spraw zagranicznych
dojścia z rządem brytyjskim do porozumie­
nia.

W niedzielę jednak nastąpiło pewnego
rodzaju odprężenie.

Optymizm w Paryżu.
Paryż, 23. 5. (PAT) Koła oficjalne i pół-

oficjialne francuskie zajmują stanowisko
daleko idącego optymizmu, podkreślając, że

sytuacja rozwija się w kierunku odprężenia.
Nied-zielny ,,Temps" ukaz-ujący się po

południu, charakteryzuj'e sytuację w ten

spo-sób, że aczkolwie-k sytu-acja w chwili

obecnej jest poważna, to nie jest bynajmniej
rozpaczliwa.

Atak prasy niemieckiej.
Berlin, 23. 5. (PAT) Dzienniki niemieckie

poświęcają swe pi-erwsze strony niemal wy­
łącznie- Czechosło-wacji i w bardzo ostrych
słowach atakują politykę czeską. Osta-tnie

wypadki w Chebie i i-n-nych miejscowościach
su-d-eckich są, z-daniem tutejszej prasy, uko­
ronowaniem prześladowań Niemców przez
władze czeskie.

Oficjalny ,,Vólkisch-e-r BeobacMer" n-azy­
wa wypad'ki rozgrywające się na te-rytorium
republi-ki czechosłowackiej ,,europejskim
skandalem" i wzywa Paryż i Londyn, aby
Użyły całego wpływu na Pragę, aby ta. wy­
pełniła na-jprymitywniejsze zobowiązania.

Hitler mówi tylko o budowie kolei

podziemnej.
Berlin, 23. 5. (PAT) Kancle'rz Hitler wy­

gł-osi! wcz-oraj w Monachium z okazji roz­
poczęcia budowy pierwszej kolei po-d-ziem­
n ej w M-ona-chium przemówie-nie okolicz-n-o­
ścio-we, w którym mówił wyłącznie o budo­
wach doikonywujiących się zarówno w Berli­
nie, j-ak i w Monachium. Jedyny ustęp, w

którym dopatrywać się można aluzyj poli­
tycznych, jest ten, w którym mówił o-n o

niepokoju, który budowa kolei podziemnej
wywołać m a wśród ludności.

,,Na tej lub i-nnej ulicy, mówił kanclerz,
gdzie budoW ana będzie k-olej podzi-emna,
panować będzie pewne zakłócenie spokoju,
może w ciągu jednego roku, ale trzeba się z

tym pogodzić, by mieć przez 500 albo i tysiąc
lat spokój. (Ogólna wesołość).

Paryż, 23. 5. Widmo agresji niemieckiej
w stosunku do Czechosłowacji odsunęło
się. Pesymiści mówią, że na niedługo. Op­
tymiści twierdzą, że Berlin będzie musiał
użyć ostrożniejszej taktyki i że ruchy
wojsk niemieckich na pograniczu czeskim

miały na celu wpłynięcie na wynik wybo­
rów gminnych.

Wskazują tu, że pewne załamanie akcji
niemieckiej w stosunku do Pragi było wy­
nikiem trzech faktów:

1) Obsadzenie przez wojska czeskie sze­
regu punktów na pograniczu, oraz powoła­
n ie rezerwistów,

2) ponowienie przez Francję gwarancyj
sojuszniczych, a wreszcie

3) dwa wystąpienia ambasadora brytyj­
skiego w Berlinie.

Wedle krążących tu informacyj, liczba
rezerwistów powołanych pod broń w Cze­
chosłowacji sięga 300-500 tysięcy. Cyfrę tę
należy uważać za przesadzoną. Prawdopo­
dobnie łączne siły armii nie przekraczają
po mobilizacji 300 tysięcy ludzi.

Sytuacja nie jest przejrzysta. ^W każ­
dym razie należy się liczyć z ostrożnym po­
stępowaniem Hitlera, który wyraźnie dzia­
łać musi w sytuacji narzuconej mu przez
Czechów i bardzo niewygodnej.

Ambasador angielski w Berlinie

już chciał wyjeżdżać!
Londyn, 23. 5. (PAT) W londyńskich ko­

łach politycznych wywołała zdziwienie

wiadomość, że

ambasador brytyjski w Berlinie Hen­
derson polecił w ubiegłą sobotę ,,oso­
bom zbliżonym do ambasady angiel­
skiej i konsulatu" przygotować się do
ewentualnego wyjazdu z Berlina".

Podobno w danym wypadku przez te ,,oso­
by zbliżone do ambasady i konsulatu" na­
leży rozumieć członków berlińskiego biura

angielskiej agencji telegraficznej Reutera,
którzy mieli opuścić Berlin na znak prote­

stu przeciwko zajściu jednego ze współpra­
cowników Reutera z władzami niemiecki­
mi.

Lord Halifax, dowiedziawszy się o za­
rządzeniu amb. Hendersona, polecił nie­
zwłocznie zarządzenie to cofnąć, uważając
je za nieumotywowane i wywołujące za­
niepokojenie. W kołach politycznych, zwra­
cają uwagę, że incydent powyższy świad­
czy, iż amb. Henderson na skutek ostat­
nich wydarzeń uległ nastrojom zdenerwo­
wania, których nie podziela kierownik bry­
tyjskiego ministerstwa spraw zagranicz­
nych.

Zaczyna się?
(Ciąg dalszy)

sanik. Raczej trzeba sobie wyobrażać
jego wzrost.

Z tego przeglądu wynika, jak dwa

razy dwa cztery, że Czechosłowacja ma

wyraźny interes w prowokowaniu Trze­
ciej Rzeszy i w przeprowadzeniu general­
nej próby sił, bez obawy czy ona się skoń­
czy wojną czy nie.

Jaka jest sytuacja Berlina?

Bardzo, ale to bardzo niewygodna.
Hitler, który konsekwentnie wzbijał
Niemców w dumę, nie może obecnego za­
targu zakończyć swą przegraną. Jest
bardzo prawdopodobne, że dla niego
,,gibt kein zuriick mehr" — już nie ma

odwrotu. Czesi, jakeśmy to zaanalizowali,
gróźb się nie ulękną. Ich program opie­
ra się na czymś wręcz przeciwnym, niż

na ustępstwach. A więc jak ich zmusić?

Tylko, wysłaniem dostatecznej liczby dy-
w izyj pancernych. Ale to oznacza wojnę!
I dlatego właśnie to pytanie w nagłówku,
tym bardziej uzasadnione ostatnimi u-

spakającymi wiadomościami.

Co ma czynić Polska?

Wielokrotnie dawaliśmy już odpo­
wiedź na to pytanie. Nie ma takiego Po­
laka, któryby chciał umrzeć za sprawę

sudecką. Nie ma takiego Polaka, któryby
przelał kroplę krwi za to, aby Czesi nadal

znęcali się nad naszymi braćmi za Olzą.
Natom iast nie ulega wątpliwości, że jest
bardzo wielu, którzyby wytoczyli bodaj
ostatnią za wolność Cieszyńskiego.

Naczelnym wskazaniem naszej poli­
tyki jest uniknięcie wojny i to każdej woj­
ny. Ważniejsza jest rozbudowa naszego

państwa niż rzucenie wszystkiego na ry­
zyko spotkania. Nie możemy jednak nie
mieć głosu. Nie wolno nam być słabymi.
W chwili obecnej zostaje dla nas tylko
jedno wskazanie:

Chwycić mocniej za kolbę karabinu
i zapomnieć o wszystkim co nas dzieli!

Jeśli to uczynimy, a nic nie stoi nam

na przeszkodzie, z każdej sytuacji wyj­
dziemy zwycięsko.

Poza wskazaniem unikania wojny,
istnieje jeszcze drugie, które powinno się
stać dobrem wspólnym wszystkich pol­
skich mózgów i wszystkich serc:

Jeśli zostaniemy do wojny zmuszeni,
m ożemy tylko być w niej zwycięzcami!

Polski nie stać na przegraną u niczy­
jego boku.

St. Strąbski.
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IWONICZ-ZDRÓJ
Chcębronić uczciwych zasad

w życiu publicznym.
Tramwajarze zgłaszają akces do Stronnic­

twa Pracy.
Warszawa, 23. 5. (Tel. wł.) W lokalu

praskiego koła Stronnictwa Pracy przy uł.

Floriańskiej 12 odbyło się walne zebranie

związku zawodowego tram wajarzy ,,Wspól­
na Praca".

Przewodniczył p. Sobieraj.
Po sprawozdaniu i udzieleniu ustępują­

cemu zarządowi absolutorium walne zebra­
nie uchwaliło kilka rezolucji, między któ­
ry m i ,,zebrani polecają nowo wybranemu
zarządowi porozumieć się z niektórymi in­
nymi związkami tramwajarskimi, w celu
wszczęcia akcji, zmierzającej do poprawy
warunków pracy i płacy, świadczeń szkol­
nych, lekarskich, urlopowych i odzieżo­
wych".

Jednocześnie wyrażono życzenie, ażeby
zarząd przystąpił do wydawania własnego
pisma, jako organu związku dla omawia­
nia spraw zawodowych. Poza tym wszyscy
członkowie związku zobowiązali się do
przystąpienia do Stronnictwa Pracy, jako
jedynej dziś organizacji politycznej, która
walczy o uczciwe zasady w życiu publicz­
nym. Postanowiono pracować w tym kie­
runku wśród swego otoczenia i kolegów z

innych związków.
Do zarządu weszli pp.: Górski, Ciecier­

ski, Czarnacki, Szymański, Delekta, Kęzik,
Kuciński, Rogulski i Skulimowski.

Odprawastarostówgrodzkich
Warszawa, 23. 5. (PAT) Prezes rady m i­

nistrów i minister spraw wewnętrznych
gen. Sławoj-Składkowski przeprowadził w

dniu 22 m aja rb. odprawę starostów grodz­
kich z miast wojewódzkich w sprawie upo­
rządkowania miast i osiedli, połączoną z

obejrzeniem arterii wylotowych Warszawy
oraz poszczególnych miejscowości na tere­
nie pow. warszawskiego.

Kolo Krasnegostawu spaliła się osada.
Kielce, 23. 5. (PAT). Po niezwykle

upalnych dniach z soboty na niedzielę
w nocy pr'zeszły nad terenem woje­
wództwa kieleckiego silne burze grado­
we, czyniąc duże spustoszenia. Na te­
renie gminy Piórków w pow. opatow­
skim nastąpiło w sobotę wieczorem o-

berwamie się chmury, któ-re spowodo­
wało zerwanie mostu w miej-scowości
Piórków n a skosie Opatów—Kielce,
wskutek czego komunikacja na tej dro­
dze została przerwana. Padający gra-d
w ielkości kurzego jaja zni-s-zczył okoł-o

350 hektarów zasiewów w 80 proc., zaś

kartofli w 100 proc. We wsi Wola Ła­
gow-ska zawaliła się stodoła, pod gruza­
mi której zginęła 5-letnia Rozalia Wło­
darczyk. Poza tym grad, padający w

gminie Piórków, powybijał wszystkie
szyby w domach od strony północnej.

Również nad terenem powiatu kielec­
kiego przeszła silna burza gradowa,
która na terenie gminy Bieliny, Górno
i Cisów zniszczyła w 00 proc. za -siewy
na przestrzeni około 300 hektarów.
Zniszczone zostały również sady owoco­
we, których drzewa zostały powyrywa­
ne z korzeniami i połamane. Ponadto

uszkodzonych zostało kilka budynków
m ieszkalnych i stodół. Straty są duże,
lecz nie zostały dokładnie obliczo-ne.

Krasnystaw , 23. 5. (PAT). W o-sadzie

Żółkiewka, położonej w o-dległości 20
km od Kra-snegostawu, w ubiegłą sobotę
około godz. 22 w jednym z budynków
gospodarskich wskutek zaprószenia o-

gnia wybuchł pożar. Długotrwała susza

i silny wiatr sprzyjały rozszerzania się
ognia, to też wkrótce stanęła cała osada
w ogniu. Na miejsce pożaru przybyło
20 straży ogniowych. Akcją ratunkową
kierowali przedstawiciele władz. Ogień
opanowano dopiero o godz. 5 rano w

niedzielę. Spłonęło doszczętnie 300 do­
mów i sąsiadujący folwark Żółkiewka.
Z całej osady uratow ano tylko kościół,
gminę, posterunek policji, pocztę i apte­
kę. Setki rodzin pozostało bez dachu
nad głową. Obozują oni pod gołym nie­
bem. Prowizoryczne obliczenia, strat

przekraczają pół miliona złotych. Po­
gorzelcami zajmie się specjanly komi­
tet.

Kraków, 23. 5. (PAT). Po wczorajszym
bardzo upalnym dniu przeszła nad oko­
licami Krakowa burza, po której nastą­
pił znaczny spadek temperatury.

W Borysławiu wicher pozrywał prze­
wody elektryczne. Miasto tonęło wczo­
raj w ciemnościach.

Teść zastrzelił zięcia.
Poznań, 23. 5. W sobotę wieczorem,

o godz. 22, w Biskupicach pod Pobie­
dziskami, pracownik kolejowy Krotow-
ski zastrzelił podczas kłótni swego zię­
cia Feliksa Szymańskiego z Poznania,
zwolnionego w dniu poprzednim z wię­
zienia. Krotowskiego ujęto do dyspo­
zycji sądu w Poznaniu.

Zamach stanu w Meksyku.
Meksyk, 23. 5. (PAT). Oficjalnie ko­

munikują, iż gen. Cedilło w sobotę w

nocy nsiłował dokonać zamachu stanu

przeciwko prezydentowi Cardenasowi.

Ten ,,zam-ach stanu" to awantura

opłacana przez właścicieli kopalń
naftowych Anglików i Amerykanów,
którym skonfiskowa-no ich kopalnie —

red.

Cirńczycy usiłują wydostać się z matni
Tokio, 23. 5. (PAT). Główne siły Chiń­

skie, skoncentrowane na wschodnim od­
cinku frontu Sucz-ou, odcięte po upadku
miasta, rozpaczliwie usiłują przedrzeć
się przez górzyste miejscowości pomię­
dzy Siachsien a Suhsien, opuszczając
waż-ne- pozycje strategiczne.

Porzucona kochanka Radziwiłła
chciała się powiesić.

Paryż, 23. 5. Wedle krążących w sto­
licy Francji pogłosek, była faworyta ks.

Michała Ra-dziwiłła, pani Żaneta Suche-
stow usiłowała pozbawić się życia przez
powieszenie. Po długich s-taraniach

lekarzy desperatkę przywróco-no do ży­
cia. Powodem usiłowanego samobój­
stwa była podobno wiadomość o mają­
cym wkrótce nastąpić ślubie Radziwił­
ła z Angielką panią Dawson.

Dawnych oficerów cesarskich

przyjmują do armii z ostrożnością.
O ile niemiecki-e sfery wojskowe czynią

wszystko, aby z ochotnicz-e-g-o poboru jak
najwięcej młodych roczników wci-elić do

Szere-gów armi-i z tere-nu b. A ustrii^ o tyle
reaktywowanie do służby b. ofi-cerów b.
arm ii cesarski-ej odbywa się z bardz-o duiżą
ostrożnością, mimo, i-ż istn-ieją poważne lu­
ki w etatach ofice-rskich, zwaszcza w nowo­
two-rzonych formacj-ach.
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KRZYŻ I SWASTYKA.

Niemiec, co świata pragnie zostać panem.
Chce wypowiedzieć Traktat z Watykanem,

Dziennik" przestrzega zbyt hardego męża,
Że Krzyż nie tylko swastyki zwyciężał.

JEST RUCHU

— Jak tam u nas w tej chwili? Jest
ruch m' polityce?

— Nadzwyczaj(ny. Na 101A Polaka liczy
się jeden kandydat na Hitlera.

W SĄDZIE,
Sędzia: — Proszę sobie przypomnieć 'da­

tę na stemplu pocztowym! To bardzo waż­
ne!!

Oskarżony milczy.
Sędzia: — No, no! Więc co było napisa­

ne na stemplu?
Oskarżony (radośnie): — Wiem, wiem!

Teraz już dobrze pamiętam. Było: ,,Daj na

Pomoc Zimową"!

DROBNE OGŁOSZENIA.

,,Za długi m atki mej Sanacji nie odpo­
wiadam

nOzon"
Warszawa, ul. Matejki."

Tabu.

Chodzi o kierunek? — Owszem! Pogadamy!
O programy chodzi? —Zmieni się programy!
Zasady? —Proszę bardzo! Jakoś damy rady!
Tylko jedno jest tabu! Wiadomo: posady...

(Goniec W arszawski)

10 miesięcy więzienia za bluźnierstwo
Przed sądem okręgowym w Warszawie

stanął Eustachiusz Krasowski, oskarżony
o bluźnienstwo. Krasowski był z trzema

kolegami w restauracji i pod wpływem al­
koholu zaczął bluźrnć. Sąd skazał Krasow­
skiego na 10 miesięcy więzienia.

Dnie niemieckie we Włoszech
Znamienne zyszaki polityki włosko-niemieckiej.

(Od własnego korespondenta ,,Dziennika Bydgoskiego").

Otrzymaliśmy pierwszą redakcyjną
pocztę z Kowna. Plik gazet ,,Lenkiska
Diena (Dzień Polski) i biuletyn informa­
cyjny ,,Memel-Presse-Dienst" redagowa­
ny przez niejakiego Simona (s pewnością
żyda) w duchu litewskim. Przeczytaw­
szy nadesłane dzienniki kowieńskie ,,od
deski do deski" podpadło nami, że prasa
na Litwie jest tak samo skrępowana jak
w Hitlerii, we Włoszech i w... Sowie­
tach. Nie daj Boże, abyśmy polską no­
wą ustawę prasową mieli opierać na tych
wzorach.

,,Dzień Polski" w K ownie m usi np.
drukować artykuły nadesłane przez rząd
bez prawa wzmianki, że nie są to wynu­
rzenia własne, tylko z góry redakcji
narzucone.

Usunięte p rzez cenzurę prewencyjną
ustępy w artykułach, trzeba natychmiast
zapełnić innym, gotowym materiałem,
białymi ,,plamami" świecić nie wolno!

Koledzy nasi w Kownie są jednak dow­
cipni. Nie mając nic lepszego ,,na oło­
wiu" pakują do dziury wyżłobionej w

artykule wstępnym... stale te same recep­
ty na przyrządzanie sałaty z oliwą i cy­
tryną (zamiast ,,niezdrowego" octu!).
Czytelnicy zaraz wiedzą o co chodziło re­
dakcji.

Nadesłane przez rząd artykuliki są
nieraz kapitalne. Wzywa się na przy­
kład społeczeństwo do zachowania po­
wagi i powściągliwości przy powitaniu
posła polskiego, przypominając (komu?
— Polakom?), że naród litewski był zna­
ny ze swej gościnności, prawości, serdecz­
ności, przykładem i uosobieniem czego
był wielki książę Kiejstut.

,,Dzień Polski" wiadomość prasy

warszawskiej o pierwszym dziennikarzu
polskim z Litwy, Zawiszy, który pojechał
do Polski — zaopatrzył ,,dla uniknięcia
nieporozumień" w komentarz, że ten rze­
komo polski dziennikarz pracuje dla

rządowych ,,Lietuvos Aidas" ...

Ilość ogłoszeń i reklam płatnych w

litewskiej prasie polskiej jest znikoma.

Spośród 10 kin kowieńskich ogłoszenia
polskie zamieszcza tylko jedno, i to wła­
śnie. takie kino, które wyświetla obrazy
produkcji, sow ieckiej, w języku rosyjskimi.
Wyświetlania' polskiego filmu dostarczo­
nego s Niemiec pt. ,,Cesarska cytadela"
cenzura litewska zabroniła.

Słowem, na Litwie nie jest wesoło.

llMiaior pollliiczini.

wym Tyrolu, koło Bożen, Meranu i Fran-
cenfeste (dzisiaj Fortezza) —

nie można ani w przybliżeniu porów­
nywać do tych praw, jakie posiadają
Niemcy np. w Czechosłowacji.

Ale mniejsza z tym. Dyktatorzy mówią
dzisiaj tak, a jutro inaczej, zależnie od
kształtowania się chwilowych stosunków

politycznych Ta uwaga, którą zrobiono w

Rzymie, iż granic się nie gwarantuje, ale

się ich broni — była bardzo na czasie.

W dniach wizyty Hitlera uderzyło nas

co innego. Mianowicie dążenie czynników
rządzących do wytworzenia przekonania,
że zbliżenie niemiecko-włoskle m a cechy
trwałe, bardzo solidne i zakrojone na.wiel­
ką skalę. I nie mamy tu na myśli tej ofi­
cjalnej strony powitania, olbrzymich swa­
styk wzdłuż via Nazionale, na Forum, na

Placu Weneckim. Nie chodzi tu również o

gigantyczne ,,Heil Hitler", apoteozę Fuhre-

ra, wykonaną przez dwa bataliony milicji
faszystowskiej, której szeregi układały się
w żywe swastyki. Przy zastosowaniu wszy­
stkich środków technicznych, jakie ma

dyktatura do swojej dyspozycji - można
stwarzać i entuzjazm tłumów i ,,dynamicz­
ne nastroje" i w ogóle reżyserować współ­
czesne sceny historyczne w sposób mniej
lub więcej niezawodzący. Lecz — jeżeli ca­
ła ta heca obliczana jest na wytworzenie
zamierzonych nastrojów w opinii zagra­
nicznej — to kończy się jedynie na wspa­
niałości przyjęcia i artykułach powitalnych.

Tymczasem każdemu bezstronnemu ob­
serwatorowi uroczystości rzymskich nasu­
wały się wnioski dalej idące. Odnosiło się
bowiem wrażenie, że rządowi faszystow­
skiemu chodzi tutaj nie tylko o wywołanie
zamierzonych efektów w Londynie i Pary­
żu. Wizytę Hitlera wykorzystano przede
wszystkim do celów propagandy wewnętrz­
nej. Na 'Rzym i w ogóle na całe Włochy
spadła istna ulewa obrazów, fotografii i

kartek, wyobrażających II Duce i Fiihrera,
głowa przy głowie, lub złączonych uści­
skiem dłoni. Mussolini i Hitler przy arm a­
cie, tanku lub bombardowych samolotach.
II Duce i Ftihrer wpatrzeni w siebie wzro­
kiem, który ślubuje wierność. W każdym
sklepie i sklepiku portrety obu dyktatorów.
Olbrzymie masy chorągiewek ze swastyką
rozrzucone nie tylko w śródmieściu, ale
nawet w najbardziej oddalonych dzielni­
cach. Na murach, na tramwajach, na pło­
tach — Hitler i Mussolini, topór faszystow­
ski i swastyka hitlerowska. Co więcej? W

sklepach jubilerskich na. Corso Umberto

widzieliśmy broszki i pierścionki z minia­
turami obu dyktatorów. Tak samo w księ­
garniach olbrzymia masa broszur i ksią­
żek o Hitlerze i ,odrodzeniu Niemiec". Na

pierwszym miejscu ,,Mein Kampf”, w tłu­
maczeniu włoskini, otw arta na stronicy,
która głosi, że cele Niemiec są tylko na

Wschodzie.

W tym samym kierunku urabia się opi­
nię publiczną. Jeżeli się wdamy w rozmowę
z obywatelem, noszącym w klapie surduta
znaczek partyjny — to mamy gotowy po­
kaz dobrze odbitych klisz gazeciarskiej- su­
gestii. A to, że A ustria była przeżytkiem
,,zdegeńerowanej m onarchii habsburskiej",
a to, że trzeba dać Niemcom ujście na

wschód, że ogromny naród nie może być
,,ciągle okaleczonym" itd. Co się tyczy Pol­
ski, to przekonania włoskie nie różnią się
od wszystkich innych opinii w zachodniej
Europie. Uważa się Rzeczypospolitą za pań­
stwo znajdujące się całkowicie po stronie
,,sprzymierzonej*', czyli w kręgu wpływów
berlińskich. I przybysza z Polski spotyka­
ją miłe komplementy na temat ,,zrozumie­
nia interesu", ,,naprawy krzywdy dziejo­
wej" itd.

Pojęcia w sprawie naszych granic za­
chodnich są zresztą nadzwyczaj mgli­
ste.

— Czechosłowacja — mówił jakiś przy­
godny polityk wagonowy — powinna iść
za waszym przykładem. Co tu długo opie­
rać się przy Sudetach... Lepiej stracić m a­
ło, aniżeli wszystko...

Poczciwiec był przekonany, że zrezygno­
waliśmy już z ,,famoso corridaio" i wszy­
stko jest na jak najlepszej drodze. Delikat­
ne sprostowanie omyłki przyjęte zostało
z przykrym rozczarowaniem...

Wizyta hitlerowska miała wszelkie ce­
chy wielkiej propagandy ideologicznej. W

każdym artykule prasy, w całości rządo­
wej spotykaliśmy ostre zarzuty, wysuwa­
ne przeciwko tym, którzy inaczy oceniali

,,historyczne spotkanie".
— Są — czytaliśmy —- politycy, układa­

jący historię w klocki tz. ,,logiki wypad­
ków". Ci ludzie zapominają, że dzieje two­
rzą mężowie, kierujący się według światła

własnego geniuszu...
Czy do tych oświadczeń należy przy­

wiązywać zasadniczą wagę? Nie sądzimy.
Ale trzeba zwrócić na nie baczną uwagę.
Czasami kilka dni pobytu w ,,okresie two­
rzenia nowej Europy" — nasuwa więcej
refleksyj, aniżeli lektura stosów najstaran­
niej i najbardziej logicznie opracowanych
artykułów.

Dr Tadeusz KiełpińskL

Manewry floty włoskiej (ostrzeliwanie parowca).;

Ohydna napaść na Paderewskiego i gen. Hallera.
Niesłychanej! napaści na Paderewskiego

i gen. H allera dokonał oficjalny organ
Stronnictwa Narodowego ,,Polska Narodo­
wa", którego wydawcą jest zarząd okręgo­
wy Stron. Nar. w Po'znaniu w osobie dr. T.
Wróbla. Jak. słusznie zaznacza ,,Obrona
Ludu", dr. Wróbel jest ,,wodzem" Stron.

Narodowego.
Otóż w nr. 21 ,,Polski Naro'dowej" znaj­

dujemy artykuł pt. ,,Kijem po mrowisku",
w którym z punktu widzenia etyki naródo

wej, w taki niesłychany i brutalny sposób
traktuje się sprawy narodowe:

,,Socjaliści, Tur, Wici, Stronnictwo
Imdowe i Pracy a lewica sanacyjna,
bardzo nieudolnie wyrzekają się swego
pochodz'enia masońskiego i komuni­
stycznego eteru. Wyzwiskami bez ar­
gumentów w swych brukowcach już
dziś nikogo nie uchwycicie.

Nie darmo towarzysz spod znaku PPS,
Stronnictwa Ludowego, Wici, Stronni­
ctwa Pracy z Nakla czy Chodzieży albo

Zegrza pięść podnosi, cześć towarzy­
szom głosi, pochwala mord luboński i

gani endeków, że stłukli komunistów

przy ul. Różanej i to sromotnie. Znamy
się na takich gagatkach — nauka nie
idzie w las — dobrze ich wyszkolili
pejsaci towarzysze.

Na nic eię nie zda ,,judofobia" p. Hal­
lerów, bo drugi towarzysz p. Paderewski
na ich rzecz koncertuje w Paryżu, p.
Popiela oszczerczy atak na ,,masońską"
politykę ,,fiihrerów endeckich" — psie
głosy nie idą pod nibiosy. Pana Miko­
łajczyka — ludowego asa popis w Zoo­
logu to tylko potwierdzenie demokra­
tycznej konsolidacji pod znakiem Sjonu".

Jeden z wybitnych polityków Stronni­
ctwa Pracy, działacz ludowy i narodowy z

frontu katolickiej demokracji wielkopol­
skiej, zapytany przez nae o opinię o tych
bezprzytomnych napaściach na wielkiego
jalmużnika Polski i fundatora pomnika
Bitwy pod Grunwaldem w Krakowie, O'­
świadczył nam:

— Z wszystkich rzeczy najsmutniejszych
w Polsce to zdziczenie moralne pewnych
kół politycznych. Tak może pisać tylko
człowiek obrany z rozumu i uczciwości.

?ywa swastyka na cześć Hitlera

Rzym, w maju.

Korespondent .,Timesa" pisząc o wizy­
cie Hitlera, wyraził się, iż ,,była ona po­
grzebem pierwszej klasy osi Rzym - Ber­
lin". Mniej skrajne stanowisko zajęli kole­
dzy nasi z prasy francuskiej — jednako­
woż i w tych kołach przeważał pogląd,
że spotkanie dwóch dyktatorów miało cha­
rakter raczej formalny, że był to przegląd
siły zbrojnej Włoch faszystowskic-h, zorga­
nizowany celowo po tym ciosie, jakim był

na Forum Mussoliniego.

dla dyplomacji rzymskiej ,,anschluss'*.
Czy twierdzenia te okazały się słuszne?

I tak i nie W Rzymie nie zawarto żadnych
oficjalnych sojuszów wojskowo-politycz­
nych. Ton ińowy Mussoliniego nie odbie­
gał od zwykłej w tych wypadkach serdecz­
ności, Hitler ,,gwarantował" poszanowanie
Brermeru i obecnej granicy włosko-nie-

mieckiej. Jest to wyłom w zasadzie nie tyl­
ko jednoczenia Rzeszy, ale nawet ,,świę­
tych praw narodu niemieckiego'', gdyż lo­
su tych zwartych mniejszości w południo-
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Specjalny autocar wycieczkowy. Ja-k

się dowiadujemy, Polskie Biuro Podróży
,,Orbis" uruchomić ma w r. b., a mianowicie
w okresie letnim, specjalny autocar wy­
cieczkowy, którego konstrukcja wewnętrzna
podobna będzie, oczywiście w odpowiednim
pomniejszaniu, do popularnego pociągu
,,dancing-bridge'\ W autocarze tym znaj­
dzie się wygodne pomieszczenie dla kilku­
dziesięciu pasażerów, umywalnie, bufet itp.
Poza tym autocar będzie woził ze sobą na­
mioty itp. urządzenia, rozkładane na wol­
nym powietrzu. Kurs jiego przewidziany jest
szczególnie na t zw. wycieczki ,,week-en­
dowe'.

Dorastającej młodzieży daje się od cza­
su do czasu z rana szklaneczkę naturalnej
wody gorzkiej Franciszka-Józefa, która

dzięki swym własnościom oczyszczającym
żołądek, jelita i krew, daje bardzo często
zarówno u dziewcząt jak i u chłopców do­
skonałe wyniki. Zapytajcie Wasz. lekarza.

Proces Michalskiego przy drzwiach zam­
kniętych. Proces Michalskiego i Idzikow­
skiego w dalszym ci-ągu toczy si-ę przy
drzwiach zamkniętych.

Poważne szkody wyrządziła powódź.
Przeprowadzone ostatnio b-adania nad roz­
m iarami sz-kód, wy-rządzonych przez wylew
Warty w powiecie śremskim wykazały, że

ogółem całkowicie zalanych zo-stało prze­
szło 6 tys. h -ektarów. Znaczna część tego
obszaru zasiana na jesieni, ule-gła całkowi­
te-mu zni-sz-cz-eniu, tak, że trze-ba było teren

zao-rać i zasiać ponownie. Nie wszyscy je-d­
nak gospodarze byli w etanie pokryć ta-k

znaczny wy-date-k. Szkody więc są bardzo
znaczne.

Samochód 50 meirów długi Do W arsza­
wy przybył z podróży objazdowej najwięk­
szy samochód świata, wykonany przez nie­
miecką fabrykę konstrukcyjną dla wy­
twórni zegarów w Wirtembergii. Samochód
ma 50 m długości. Mieszczą się w nim 3

kompletnie umeblowane pokoje i wystawa
zegarmistrzowska. Samochód objeżdża więk­
sze m iasta z wyś-tawą ze-garów w celach

reklamowych.
Podwyżka płac w przemyśle budowla­

nym. W Łodzi ptace robotników budowla­
nych podwyższo-no o 5 do 8 proc.

120 lat cechu murarzy wileńskich. W

niedzielę, 22 majia, odbędzie się w Wilnie u-

roczyst-ość poświęce-nia nowego sztandaru
Chrz. Zw. Zaw. Murarzy. Uroczystość ta

przypada n a 120-letni-ą rocznicę is-tnie-nia

organizacji murarskiej w Wi-lnie.' Stary
sztandar murarski, li-czący już. 120 lat; zo­
stanie złożony w muzeum.

Słowacy na Śląsku. W pomiedziałeik prze­
jeżdżać będą przez Katowi-ce parlam entarzy­
ści słowacc'y w d-rodze do Gdyni n a pow'i­
tanie Słowaków amerykańs-kich, którzy pol­
skim statkiem wiozą z Ameryki autentyczny
te-kst t. zw . um ow y pitsbu-rski-ej.

Żlesi; bawicie,kochani rodacy!
Stronnictwo Ludowe potępia ulotkę endecka.

Na zjeździe Stronnictwa Pracy w Pozna­
niu mówiono rzeczy poważne, mądre, wszak

czujność patriotyczna nie powinna inaczej
prowadzić rozmów z rodakami o rzeczach

naprawdę wielkich, jakimi są sprawy poli­
tyczne, a więc narodowe.

Do rzeczy najdziwniejszych w Polsce na­
leży zaliczyć sm utny fakt, że najbardziej
nieprzejednanych wrogów ma Stronnictwo
Pracy w polskim, kiedyś wszechpolskim —

Stronnictwie Narodowym. Nacjonalizm te­
go stronnictwa jest systemem politycznym,
więc też jest system w zwalczaniu polskiej
katolickiej demokracji, której chyba tylko
to można zarzucić, że jest polityczną orga­
nizacją polsko-chrześcijlańskiego robotnika,
rzemieślnika, sfer kupieckich, a więc mie­
szczańskich i szerokiego odłamu narodowe­
go frontu rolniczego.

Z braku więc argumentów politycznych
Stron. Narodowe nie pomija żadnej okazji,
żeby Stronnictwu Pracy nie przypiąć nie

tylko łatki — komunistycznej, żydowskiej,
ale nawet masońskiej.

Doskonalą odprawę na te zarzuty dał
na zjeździe Stron. Pracy w Poznaniu pre­
zes b. poseł Karol PopieL Odważnie i z

wnikliwą znajomością taktyki Stron. Nar.

potępi! zakulisowe manewry tego stronnic­
twa wybitny działać Stronnictwa Ludowe­
go, prezes Wielkopolskiego Towarzystwa
Kółek Rolniczych, p. Stanisław Mikołaj­
czyk.

A teraz posłuchajmy, jak na zarzuty
Stron. Narodowego odpowiedział organ
Stronnictwa Ludowego -— ,,Piast". Organ
ludowy przytacza następujący ustęp z en­
deckiej ulotki 1-majtowej:

,,W Polsce komuna grasuje. Nie tyl­
ko agitatorzy nasłani z Rosji i Francji,
nie tylko towarzysze-żydki z kominter-

nu, ale cała falanga ich nieodrodnych
uczniów: socjaliści (PPS), Tur, Wici,
ludowcy, Stronnictwo Pracy, związki
klasowe zawodowe.,.*'

Niegodziwość ludzka nie zna granic. Ko­
go nie oburzy tępa demagogia tych przy­
krych, bo polskich oszczerwstw!

,,Piast'* na te oszczerstwa ostro zareago­
wał i pisze:

,,Jak widać, ulotka wymienia jed­
nym tchem i na jednym poziomie:
agentów komunistycznych, nasłanych z

Rosji i Francji, towarzyszy-żydków z

kominternu oraz Wici, ludowców, a na­
wet Stronnictwo Pracy.

Gdyby coś podobnego powiedział lub

napisał jakiś tam sobie szaraczek en­
decki z Psiej Wólki, możnaby na jego
wystąpienie machnąć ręką. Wszak głu­
piec czy oszczerca może się wszędzie
przyplątać. Ale ulotka powyższa wy­
dana została nie przez byle kogo, tylko
przez zarząd okręgowy Stronnictwa Na­
rodowego w Poznaniu!**

Jest to odprawa godna interesów naro­
dowych, jakie dziś w Polsce reprezentują:
Stronnictwo Pracy i Stronnictwo Ludowe.
Kto sieje wiatr — ten zbiera burzę. Za­
rząd okręgowy Stronnictwa Narodowego w

Poznaniu ulotką swoj'ą przekreślił etykę
polityczną, której podstawy dla endeków

przecie stworzył Roman Dmowski. Z tej
etyki dzisiaj próchno się sypie...

Statystyka upominaWarszawę
Interesuj-ące u-wagi o sp adku uro-dzeń w

stolicy Pols-ki za-mies-zcz-a ,,Czas'*. W ystar­
czy po(równać sytuację sto-licy z ro-ku 1910,
kiedy zamieszkiwało w niej po-nad 781 ty­
sięcy osób, a urodziło się w tym ro-ku o-ko-ł-o
23 tysiące dzieci, z ro-kie-m ubiegłym , w któ­
rym mieszkało w Warszawie 1.265 tysięcy
osób, a urodziło się ponad — 17 tysięcy
dzieci.

,,Bardziej jaskrawo - pis-ze ,,Czas'*
— w ystąpią jeszcze te dane w zesta­
wieniu ogólnopolskim na Warszawę,
w której zamieszkuje 3,66 procent
ogółu ludności, przypada zaledwie
0,18 procent ogólnej liczby przyrostu
naturalnego w Polsce. Liczby te po­
daj-e w interesującym artykule Jan
Starczewski na łam ach ,,Opiekuna
społecznego", do-dając, że gdyby przy­

rost lud-ności w innych dzielni-cach

był taki jak w stolicy, to ludność Po-l­
ski wzrosłaby w ostatnim roku nie
o 374 tysiące, a zaledwie o 18 tysięcy
osób'*.

Statystyka upomi-na W arszawę, której
,,przyro-st natu-ralny jest najniższy w całym
państwi-e" . Dowiadujemy się, że w Wars-za­
wie liczba zgonów j-e-st znacznie wyższa
wśród ludności chrześcijańskiej niż wśród
ludności żydowskiej, śmi-ertelność 'wśród

chłopców jest wyższa niż wśród dziewcząt
A prz-ecie Wars-zawa dumna jest z swe-go
po-stępu higienicznego! W interesie stolicy
państwa leży, aby nasza polityka gospo-dar­
cza wzięła sobie do serca u-pomnie-nia sta­
tystyki, która jednak jest nauką dobrze w

sprawach państw zo-rientowaną i czujną.

— Czang-Kai-Szek jako wódz chrześci­
jański. Gzang-Kai-Szek wydał d-o swego
narodu manifest wi-elkanocny, w którym
wzywa swoich ziomków do postępowania
w duchu miłości i o-fiary Jezusa Chrystusa.
Na życzenie ,,Na-rod-owej Rady Chrześcijan
Chi-n'* wygłosi-ł m arszałek Czang-Kai-Szek
mowę, naw ołując do naślado-wani-a wizoru

Chrystusa i podkreślając potrzebę wia-ry,
bez której nie m a zwycięstwa.

— Im więcej szpiegów, tym rychlej woj­
na.. W Lo-ndynie staw ała przed sądem
wojskowym 51-1-e-tnia Szk-otka J-essie Jordan
oskarż-ona o zdradę tajemnicy wojsko-wej.
Sąd skazał ją na 4 łata ciężkie-go więzieni-a .

Jo-rdan skopiowała plany po-rtu, mają-cego
wi-elkie znaczenie dla s-prawy obrony i ko­
pie te s-przedała niemieckie-mu wywiadowi.

— Sześć milionów funtów szterlingów
rocznie za papieresy. W Uni-i p-ołu-d(niowo­
afrykańskiej w ro-ku ubiegłym palacze pa­
pie-rosów zapłacili przeszło 6.000.000 f. szt.

czyli przeszł-o 150 mili-onów złoty-ch za p a­
pierosy, z której to sumy 1.125.000 f. szt.

wpłynęło do kas rządowych tytułem opłat
akcyzo-wych. Niezmi-erny wzro-st wydatków
na papiero-sy jest jednym z dowodów ,,pro­
speri-ty", w jakiejl Unia obecnie się znajduje.

— Śmierć gazowa szczerzy zęby-. P ra ską
dyre-kcj-a policji wydała zarządzenie, że każ­
da rodzina musi zakupić do 30 czerwca br.

jedną, do 31 1-ipea drugą i do 31 październi­
ka trzecią (zależnie od ilo-ści członków ro­
dziny) maskę gazo-wą. Cen-ę m asek ustalo­
n-o n a 83 .ko-ro-ny (8 złotych).

— Śpiewak operowy rzeźnikiem, Ka-rol

Woeniriger, znany śpiewak operowy węgi-er­
s-ki, jeszcze nied-awno odtwarzał czołowe
r-ole w operach wagne-rowski-ch. Obecni-e w

białym fartuchu urzędujie on za la-dą wi-el­
kiej wędliniarni budapeszteń-ski-eji. Ween.in-

ger odzied-ziczył wędlmiamię po zmarłym
swoi-m krewnym, który mu ją zapisał w

testamenci-e wraz z ogromnym m ajątkiem
pod warunki(em j-ednak, że osobiście zajmie
się prowadzeniem przed-siębiorstwa.

— Czy zostanie w USA zbudowana radio­
stacja antyfaszystowska i antykomunistycz­
na? Ko-misjia ko-munilkacyjna parlamentu
USA rozpisała anikie-tę w s-prawie wniosku

posła demokratycznego Zellera, który żąda
budowy specjalnej rad-iostacji, m ającej n-a

celu prowadzenie propagandy przeciwko fa­
szyzmowi, narodowemu socja-lizmowi oraz

ko-muniz-mo-wi.
-- W Moskwie codziennie jedna kata­

strofa kolejowa. ,,1-zwiestja'* donoszą, że w

Moskwić, po-cząwszy od 1 stycznia 1937 r.,
naliczono 408 katastrof tramwajowych, z te­
g-o. na . r. 1937 przypada 381 katastrof, pod- ,

czas których doznało uszko-dze-nia 288 ludzi,'''
w styczniu i-w lutypi.br. było 27 wypadków,
a liczba ran-nych wynosiła 55. Katastrofy te

były spowodowan-e fa-talnym, stan em tech­
nicznym tramwajów. Wśród personelu
tramwajów nastąpiły masowe aresztowania.

Areszto-wany z-os-tał dyrektor tramwajów,'
główny inżynier, naczelnik służby ruchu
itd. .

I'aiantina Williams.

90)
Tłumaczyła z angielskiego Karolina Czetwertyńska.

(Ciąg dalszy).

Dochodziła dziewiąta. Drugie łóżko

pod ścianą było puste. Ktoś krzyknął
przy oknie - z głębo-kiej framugi wy­
sunęła się Gerry w piżamie i pobiegła
ku drzwiom.

Alina wyskoczyła z łó-żka i stanęła w

oknie. Krajobraz ją zachwycił. Wielki

trawnik otoczony ciemnym pierście­
niem lasu a w dole gładkie zwiercia­
dło wody. W alei przed domem stała
zakurzona taksówka. Młody człowiek
w popielatym filcowym kapeluszu pła­
cił szoferowi.

Usłyszała okrzyk:
- Sholto? - i Gerry wybiegła przed

dom. Młody człowiek m achinalnie od­
wrócił się. Był to rzeczywiście Sholto,
z podkrążonymi, zmęczo-nymi oczyma,

nieogolony.
Na widok żony cofnął się.
- Sholto! - Głos G erry był ochrypły

i jakby przesiąknięty łzami. - Napraw­
dę jesteś wolny?

- Zw olnili m nie dzisia-j - odrzekł

krótko - Gdzie matka?
- U siebie w pokoju przypus-zczam .

—

Nieśmiało wyciągnęła do niego ręce.

Nie uściskasz mnie, Sholto?
Zawahał się. A potem namiętnie o-

bjąl żonę i ucałował serdecznie.
Szofer przygotowujący się do odjazdu

podniósł głowę i zobaczywszy Alinę
mrugnął do niej znacząco.

— Kochanie, kochanie — szeptała
Gerry.

Alinie wydało się niedyskrecją przy­
glądać im się dłużej, i odeszła od okna,
Ale dosłyszała jeszcze, jak Sholto mó­
w ił:

— Nie zatrzymuj mnie, Gerry, mus-zą

bezzwłocznie zobaczyć m atkę.
I pote-m silny głos Rodney'a:
~ Sholto!
Alina znów wyjrzała na dwór. Rod­

ney stał zupełnie ubrany.
— Matka jeszcze nie wstała — rzekł.

- Była wczoraj tak wyczerpana, że po­
leciłem Cox nie budzić jej za wcześnie.
Jeśli nie masz nic przeciwko temu, Ger­
ry, chciałbym na osobności poro(zma­
wiać z Sholtem.

— Bardzo dobrze — odrzekła.

Spojrzała na swoją piża-mę.
— Muszę się ubrać. Wyobrażam so­

bie, co szofer o mnie pomyślał.
I uciekła do domu wymachując weso­

ło ręką w stronę męża, który nie spu­
szczał jej z oczu.

— Trudno ją brać na serio — rzekł
Sholto do brata. - Nie można się na

n ią gnje-wać.
— Taka prosta i prawa — odpowie­

dział Rodney — ale potrzebuje opieki.
I bracia poszli aleją w głąb parku.
— Wcześnie rano uprzedzono mnie,

że jes-tem wolny — mówił Sholto — bę­
dą tylko potrzebowali moich wyjaśnień.
Co to wszystko znaczy?

— Matka oddała twój paszport policji.
Sholto zatrzymał się zdumiony.
— I tyś go nie schował? Zdajesz sobie

spraiwę, jakie to pociągnie za sobą
skutki?

— Nie zdawałem sobie wówczas spra­
wy. Myślałem, że oskarżając się chcesz
uniewinnić Gerry, i że matka była w

spisku. Dziś już znam prawdę.
— W związku z Barrym i z nią?
— Tak. Sama mi powiedziała. Dziś

w nocy.
A więc to ona?

— Tak.
-— Przypuszczałem to. Co po-czniemy,

Rod? Czy wiesz, że zaaresztowali Lar-

kinga?
— Nie! Gdzie? Kiedy?
— W Newhave-n dziś rano. Właśnie

wracał z Paryża. Dowiedziałem się w

Scotland Yardzie.

Rodney zmarszczył brwi.
— Teraz, Sholto, zanim zdecydujemy,

co czynić, opowiesz mi wszystko, eo cie­
bie dotyczy. Co robiłeś i jaki miałeś u-

dział w ostatnich wydarze-niach?
Znów zaczęli się przechadzać.
— Ale ona, Rod, ona?
— Najprzód ty. Zaczniemy od tra­

gicznego wieczoru. Co zrobiłeś po przy-

jeździe do Londynu?
— Zatelefo-nowałe-m do twego klubu.

, Nie chciałem, aby w domu wiedziano o

moim przyjeździe. Niestety nie było
ciebie. Zjadłem kolację -na stacji i uda­
łem się do Frant House. Myślałem, że

jeśli ciebie nie zastanę, pomówię z Lar-

kingiem.
— O Gerry?
— Tak. List matki wytrącił m-nie z

równowagi. Chciałem się upewnić, czy
nie p-rzesadza. Między m ną a Gerry by­
ło wie-le sprzeczności, ale nie m ogłem u-

wierzyć w jej niewierność. I dotąd nie

wierzę. Przed chwilą patrzyłem jej w

oczy i byłem pewny, że nie zawiodła

mego zaufania

— Nie masz się o co dręczyć. Niero(z­
ważnie się zachowała, tylko tyle. Bądź
dla niej wyrozumi-ały. Ona łaknie twe­
go pełne-go zaufa-nia i całej twojej mi­
łości. Nie żądaj wytłumaczenia. Ona
to sama uczyni. Lepiej powiedz mi je­
szc-ze o sobie. Domyślam się, że w do­
mu spotkałeś Larkinga?

— Tak. W hallu. Podawał obiad.

Powiedział mi, że jeśli chcę z nim mó­
wić, p-ośpieszy się i spotkamy się na kor­
cie. To nie było zbyt delikatnie z mojej
strony, le-cz zasypałem go pytaniami o

Gerry. W szyscy mówili...
— Wiem.
— Rod, zazdrość mnie zaślepiała. Ka­

załem La.rkingowi przysiąc, że będzie
milczał. Zostawiłem s't-are-go i udałem

się do pokoju Gerry w myśli, że może

znajdę jakiś list, czy jakieś inne po­
twierdze-nie domysłów. Otwierając szu­
fladę ujrzałe-m mój rewolwer. Myśląc,
że Ba-rry nie należy do zbyt odważnych,
wziąłem broń i pos-zedłem wprost do

njego, zdecydowa-ny dowiedzieć się pra­
wdy o jego- stosunkach z moją żoną.

Sholto z-atrzymał się i głęboko ode­
tchnął.

— I ta dalej?
(Ciąć dalszy nastąpi).
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Warszawsha niedziela.
Burza. - Mecze. - Czechosłowacja. - Wiara w naród.

Warszawa, 23. 5. (Tel. w l.) W ub. sobo­
tę w Warszawie mieliśmy pierwszą wiosen­
ną burzę, z wielkimi błyskawicami, grzmo­
tami i piorunami oraz rzęsistym deszczem.
W niedzielę natomiast znacznie się ochło­
dziło i przez cały dzień słońce nie wyjrza­
ło spoza chmur. Wycieczkowicze m ieli

trochę zmartwienia, gdyż musieli pozostać
w domu. Majówka się nie udała, młodzież
za to tłumnie pośpieszyła na mecz Polska
1—Irlandia w liczbie powyżej 35 tys. osób.

Emocji było wiele, m iłych chwil jeszcze
w ięcej wobec wspaniałego naszego zwycię­
stwa 6:0.

Poza ożywieniom w sporcie, m . in. ob­
chodzono wczoraj święto motocyklistów
związkowych i przyjazdem 1.000 dzieci z

Polesia, zaskoczonych niespodziewanym
chłodem, który rozgrzewano gorącym ser­
cem i najserdeczniejszą gościnnością —

nic się takiego w stolicy nie działo. Koleja­
rze z ZZK święcili swój wspaniały gmach
w Alejach, zaś prawnicy przekazali wojsku
fi dział przeciwlotniczych. Spośród czynni­
ków rządowych nikt nie wygłosił majowe­
go przemówienia. Pierwszy mówca w ze­
spole rządowym min. Kwiatkowski wyjeż­
dża na 10-dniowy wypoczynek.

Wiadomości, nadchodzące z nad grani­
cy czechosłowackiej przyjmowane są w

Warszawie ze spokojem, choć budzą bar-

Idzo wielkie zainteresowanie wśród całego
1społeczeństwa, czemu dosadny wyraz daje

cała prasa polska, a więc nie tylko war­
'szawska. W powodzi tych doniesień zosta­
ło jednak miejsce na omówienia naszych
wewnętrznych spraw i bolączek.

I tak w pokłosiu prasowym z ub. nie­
dzieli zwrócić należy uwagę na wywody
St. Grabskiego, drukowane w ,,Gońcu W ar­
szawskim", który pisze, iż zamach majo­
wy pogłębił jeszcze i utrwalił w zwycięz­
cach wiarę w siebie i władczy stosunek
do narodu, jako masy biernej i niezdolnej
do czynu.

Uwagi swoje kończy autor stwierdze­
niem nast.: kto nie wierzy w naród, żeby
najsilniej i najmądrzej komenderował, nie
wzbudzi w nim woli zwycięstwa.

Widzą to jednostki w obozie majowym,
jak straszną krzywdę wyrządzono narodo­
wi, który — jak pisze ,,Polska Zbrojna" —

ma aż nadto powodów, aby ,,pozwolić so­
bie na najpełniejsze uczucie dumy narodo­
wej i wiary w geniusz narodu. Trzeba

więc często mówić o pięknych zaletach

duszy polskiej, które tak korzystnie odróż­
niają Polaka od innych narodów, aby
świadomość tej wyższości mogła stać się
również powodem do słusznej dumy naro­
dowej". (R.)

MADPYPOLAK

po
' sdkod/m...

Trzy katastrofy samochodowe
Koło, 23. 5. (PAT). Na szosie Koło—

Sompolno w miejscowości Mostki

wpadł do rowu samochód ciężarowy,
naładowany drobiem i nabiałem. Szo­
fer samochodu wyszedł baz szwanku,
natomiast dwaj robotnicy z obsługi do­
znali złamania jeden ręki, drugi zaś

nogi.
Wilno, 23. 5. (PAT). Na ul. Antokol-

skiej w Wilnie, przed domem nr 125

taksówka, prow'adzona przez szofera

Mikołaja Krauklisa, uderzyła o słup te­
legraficzny i rozbiła się. Pasażer Pa­
weł Wojciechowski, również szofer, po­
niósł śmierć na miejscu, a jadąca z nim

kelnerka Zofia Chociłowdczówna dozna-

TanIe kuracje od yłlĘJS””
WlaSła pierwszorzędna bO rO W iiia. u

NAŁĘCZÓW-ZDRÓJ
Korzystajcie z 66% zniżki kolejowej Ligi
Popierania Turystyki do 17 czerwca.

Informacje: Nałęczów, Zakład Leczniczy, tel. 2.

ła tak Ciężkich obrażeń, że po paru go­
dzinach zmarła w szpitalu. Szofer
Kraukłis jest ciężko ranny. Przyczyną
wypadku była nadmierna szybkość i

nietrzeźwość kierowcy.

Kraków, 23. 5. (PAT). Na szosie mię­
dzy Krakowem a Wolą Justowską na

zakręcie około Cichego Kącika auto cię­
żarowe, na którym podążał na strzelni­
cę oddział członków Pocztowego Przy­
sposobienia Wojskowego, przew róciło
się, przygniatając część jadących pocz­
towców . Ofiarą wypadku padło 10 osób,
którym z pomocą pośpieszyło krakow­
skie Pogotowie Ratunkowe. Ciężko

... mawiali nasi praojcowie...
My, nowe pokolenie doby motoryzacji-
pamiętając o głębokim sensie tego
przysłowia, nie eksperymentujemy,
lecz - korzystając z doświadczenia au-

tomobilistów całego świata- stosujemy
olej

GARGOYLE MOBILOILAE
wytwarzany według metod opartych na

przeszło 70-letnim doświadczeniu

światowej firmy
VACUUM OIL COMPANY S. A.

YACUUM CUL COMPANY S A

ranni zostali Królikowski Bolesław
lat 37, urzędnik pocztowy i Karaś Sta­
nisław, listonosz. Nadto lżejsze obraże­
nia odniosło 8 urzędników pocztowych,
m. in. jedna kobieta 29-letnia urzędnicz­
ka pocztowa Olga Wydrówna.

Poświęcenie nowego domu

Zjednoczenia Koiejowców Polskich.
Warszawa, 23. 5. (Tel. wł.) Dnia 22

bm. odbyła się uroczystość poświęcenia
nowo-zbudowanego domu Zjednoczenia
Koiejowców Polskich, przy al. Jerozo­
limskiej 101. Poświęcenie rozpoczęło się
o godzinie 10 rano.

Jest to jeden z najwspanialszych
pięciopiętrowych domów związkowych,
wyhodowanych w Warszawie przez

organizacje zawodowe. W domu tym
m ieszczą się biura zarządu głównego,
redakcja wydawnictw, sala konferen­
cyjna, sala zebrań, poczekalnia i bufet.

Piętra połączone są wykwintnymi
klatkam i schodowymi i umieszczonymi
przy nich dźwigami osobowymi.

Ponadto część mieszkań przeznaczona

jest na dom noclegowy dla członków za­
rządów i członków ZKP załatwiających
w Warszawie interesy zawodowe lub

służbowe. W jednej z bocznych oficyn
wybudowano salę teatralną ze sceną i

widownią, obliczoną na 200 miejsc.

Świat prawniczy dla armii.f
Warszawa, 23. 5. (PAT). N a 'tle ogól­

nych wysiłków społeczeństwa na rzecz

wzmocnienia sił obronnych państwa wy­
bija się dzisiejsza manifestacja czynu o-

bywatelskiego, jakim było przekazanie
armii 6 najnowszych dział przeciwlotni­
czych, ufundowanych ze składek pol­
skiego świata prawniczego.

Uroczystość ta odbyła się na udekoro­
wanym flagami dziedzińcu koszarowym
pułk u artylerii przeciwlótniczej, na któ­
rym w rozwiniętym szyku ustawiono

ofiarowywana działa.

3. E. Ki. Kardynał Baudrillart

do społeczeństwa polskiego.
Warszawa,23.5.(Tel. wł.). J.E.ks. kar­

dynał Alfred Baudrillurt, którego wystąpie­
nia śledzi opinia katolicka całego świata,
udzielił korespondentowi paryskiemu ,,No­
wej Rzeczypospolitej” (Stronnictwo Pracy)
wywiadu, w którym wysoki dostojnik Ko­
ścioła powiedział między innymi:

,,Dawałem moje imię i moje poparcie
wszystkim poczynaniom, jakie mogły się
były przyczynić do odrodzenia waszej oj­
czyzny, dręczonej przez półtora wieku do­
świadczeniami, jakim nie masz równych.

Podziwiałem wasze wojsko i jego do­
wódców, podziwiałem pracowitość waszych
chłopów, tak wiernych, stanowiących nie­
wyczerpany rezerwuar dla narodu, przezna­
czonego do wyższych celów.

Wasi pisarze oświecali nieraz moje my­
śli i wzniecali żywsze uderzenia serca.

Wasi kierownicy życia religijnego, inte­
lektualnego, politycznego, wieloma sposoba­
mi okazywali mi swą wdzięczność za drob­

ne przysługi, które mogłem wyświadczyć
Polsce.

Ci z waszych synów, którzy uczęszczają
na katolicki uniwersytet w Paryżu, należą
do grona dzieci, najbardziej memu sercu

drogich i odnoszą się do mnie z synow­
skim uczuciem. Wielu z nich, zwłaszcza

spośród teologów, stanowi prawdziwą chlu­
bę kraju, który ich nam powierzył.

Jedna rzecz m nie boli niekiedy: gdy sły­
szę, że niektórzy Polacy, powołując się na

mądrość polityczną i usprawiedliwioną
przezorność, są gotowi uznawać n innych,
a nawet niekiedy przejmować od innych
zasady i sposoby postępowania, które oj­
com ich i im samym tak krwawe zadawały
cierpienia.

Wyzwoleni z wielkiej niesprawiedliwo­
ści, czyżby nie powinni, więcej niż kto inny,
kochać sprawiedliwość i przyczyniać się do
jej poszanowania? Ci, którzy tyle wycier­
pieli od przemocy, czyż mogą sobie z niej
zrobić bożyszcze, przed którym powołując
się na rozum, mieliby się uginać?”

Otto nie chce utracić

ciągłości
niechajpamięta o zamówieniugazety
najdalej da dnia 25-^o bm.

Listowi i poczta przyjmują abonament na ,,DZIENNIK
BYDGOSKI" na miesiącczerwiec Pb.

Abonentów, zamawiających gazetę wprost w administracji, pro­
simy o przekazanie przedpłaty na konto P.K .O .203713 również

przed25 bm. — Na odcinku prosimy zaznaczyć ,,za abonament11

Walnyzjazddelegatów
placówek Związku Hallerczyków chorągwi

pomorskiej i 15-lecie placówki Toruń.

Odbyty w Toruniu walny zjazd delega­
tów placówek Związku Hallerczyków cho­
rągwi pomorskiej rozpoczął się w sobotę
obradami delegatów w sali ,,Tivoli”, gdzk
powzięto szereg uchwał.

W niedzielę przybyłe z całego Pomorza

delegacje z sztandarami, z orkiestrą pla­
cówki toruńskiej na czele udały się na

mszę św. do kościoła św. Jakuba.

Wychodzącego z kościoła ,,błękitnego” ge­
nerała owacjami i okrzykami ,,niech żyje”
powitały zgromadzone tłumy społeczeństwa.
W południe odbyła się defilada na Rynku
Staromiejskim . Defiladę odebrał generał
Haller. Po defiladzie odbyła się uroczysta
akademia, w której wzięli m. in. udział:

wiceprezydent miasta Torunia p. Bała, ks.
kanonik Kozłowski, pik. Modelski, red. Jan

Teska, p. Katafias.

Po akademii uchwalono rezolucję, ostrze­
gającą władze przed zachłannością Niemiec
i przedstawiając smutną sytuację bojow'ni­
ków o niepodległość Polski.

Z powodu nawału m ateriału szczegóło­
we sprawozdanie i tekst rezolucji podamy
później.

-o -

Dzieci z Polesia w gościnie u Pana Pre­
zydenta na Zamku. Wycieczka dziatwy
szkolnej z Polesia, która przybyła do W ar­
szawy, złoży hołd Panu Prezydentowi na

Zamku w dniu 25 maja, popisując eię tań­
cem i pieśnią poleską. Ukazanie się na. uli­
cach stolicy na raz 1000 małych Poleszu-
ków jlest dla W arszawy wyjątkową atrak­
cją.

Rozrost organizacyj pracowniczych.
Warszawa, 21. 5. (PAA) Jak wynika ze

sprawozdań organizacyjnych Związków
Pracowniczych, złożonych na zjazdach, ja­
kie odbyły się ostatnio w Warszawie, wszy­
stkie organizacje pracownicze ujawniły w

ciągu ub. roku niebywały rozwój. Tak więc
przeważnie wzrósł stan liczebny Związku
Prac. Handl., Przem. i Biur. oraz Związku
Zaw.Prac.P.Z.U.W., których zjazdy od­
były się w pierwszej połowie kwietnia br.
XVI zjazd Zw. Zaw. Prac. Bank., obradują­
cy w dniu 24 kwietnia w Warszawie, wyka­
zał wzrost liczebny zorganizowanych z

2743 na 4361,t. zn. wzrost z 6028 na 7851 o-

płacających składki członków. Wreszcie,
jak to stwierdza XI Zgromadzenie Deleg.
Zrzesz. Prac. Polsk. Monop. Tyt., odbyte w

dniu 23 kwietnia, liczba zorganizowanych
w tym zrzeszeniu pracowników osiągnęła

ogółuprac.P.M.P.

- Kurs złotego polskiego na Litwie u

rzędowo ustaliły tamtejsze urzędy pocztowe
i kolejowe na 1 lita i 16 centów.
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Tabela loterii
13 dzień ciągnienia 4-eJ klasy 41 Loterii Państwowei

i l II ciągnienie

Główne wygrane
Stała dzienna wygrana 5.000

zł. padła na nr. 157057

15.000 zł.: 47875 99860

10.000 zł.: 16133 60831 69570

106609 119626

zł.: 43926 131309

z ł.: 9532 14705

68034 109635

128068

151333

15567

112483

134542

5.000

2.000

19832

115706 126366

154428 154826

1.000 zł.: 1375 2622 11551 18205

32914 41443 46450 60670 66405

67768 81305 96425 97096 105578

108738 111859 113679 115821

117994 121572 133663 137027

141241 142692 147376 149767

152136

Wygrane po 259 zl
3 453 547 659 839 985 297 250

409 40 668 791 95 2229 144 77 294
307644408809993018349819
380 99 412 822 4241 51 86 868 975
5017 173 95 252 78 889 6224 29
81 362 403 565 634 36 732 7063

666158941179229822192517
96 775 76 905 73 8043 6312226

4596391386121S7359639048
916121973556928347851
9z29 201 721 37 858 991 10059 138

69 92 360 402 74 549 94 11227

61 80 97 965 786 872 913 12060

86398430569793555382690
964 68 13002 116 45 302 1 521
614 777 800 34 14152 206 15 19
325 53 422 71 785 843 58 15047
667116826131856503670557
14113 266 53 722 82 98 758 807

256276880766259581704151
591528940857889431803581
205 80 362 505 606 765 84 129
512 17 19027 65 149 85 383 923 64

820 952.

20023 100 93 242 92 541 45 55
752 966 21191 206 11 80 95 304

48 585 692 809 917 22167 81 315
527 682 59 819 946 23018 94 134

5766303568604938236195
24009 85 106 218 61 82 317 89 403

638 811 25257 643 759 87 827 956
265934 448 59 514 644 906 27011

466420819943045272513753
936 98 28004 25 56 202 226279
72 695 735 980 95 29121 53 57 255

308 599 977 30214 43 316 68 456
97 534 831 67 56 960 31002 67 175
202 24 51 312 824 901 20 32054 81

352 53 403 12 9 564 532 918 33062

7014421952599043850442
612 86 91 716 836 52 932 94 34235
620 44 3578 216 30 58 394 483 513
610 15 70 825 84 991.

36014 190 242 65 74 488 619 49
844 54 938 37128 201 716 986 38158
81277358480530601295972538
390375389114953l66373057
822 40064 120 52 209 87 475 502 9
85 686 986 41022 215 52 73 332 66
434434586934654209234464
3052464452548576447824810
43432035596931344766681974
44083 130 205 25 31 44 4428 45 53
597 606 754 849 910 90 45060 245
39 66 560 684 92 892 930 46185 439

532 80 689 94 747 916 96 47033 81

476 593 97 676 985 48020 262 342
44752862253727218013962906
42564917020578305478041459
90506336046245002030287366
548 635 886 94 936 51029 335 438
84 825 45 966 52145 247 84 427 74
5156478806737108981692905
17 53232 402 91 666 754 810 29 49

54157 217 72 302 429 541 33 736
55031 54 87 151 330 538 720 36 826
561338324843797892916851
76 57204 506 700 66 878 58073 98
ISO 229 344 79 470 88 514 797 807
55 947 54 95 59041 438 679 746 975

60065706124634344675519
58 663 903 61011 58 606 962 62113
97 342 444 9 56 779 63093 1 46214
3104083628967318785998900
64416 635 707 803 47 960 65177 282
331 64 749 843 919 92 66170 7 298
437540717548038218595972
67023 139 54 330 77 697 836 56 6S206
41839745555067479693087
69129 37 213 50 306 735 820 38 70225
30625429543686700165360831
957710015141778921196357458
80 525 69 612 700 47 818921 83
72010 190 6 267 353 408 49 508 10
31 671 831 79 85 98173014 35 181
281 9 95 409 581 96 880 979 .74265
392 639 792 893 75001 19 80 2 311
92440745188968697078135

76063 107 263 66 96 322 98 423
255374063446917297722470382
439 54 610 99 741 63 942 78029 150
81 313 41 42 636 746 869 79091 116
2143037224134657369575052
69 85 918 80019 21 195 325 626 34
387076888810072838287326
41 755 67 826 82060 72 161 81 220
318628641471757133279982
83149 276 393 96 647 71 74 714 825
29 84162 214 340 404 26 664 782
828 42 85027 94 425 510 787 917 42
83 86106 96 246 343 49 96 559 609
74 81 812 44 973 87266 353 590 780
88021 34 169 344 92 425 30 517 999
89002584267052849838071271
90066 150 256 349 62 44078 503 66
624 982 93 91423 68 547621 37 77
762 79 817 927 92190 281 497 509
146281718429293161 74 655
941472383972737832348183
577 676 700 865 965 64 95052 69
174 278 320 691 978 93 96184 204
1723344836279434523633717
182185282434970008932963
76 426 776 98007 93 142 315 748 85
884 917 99120 612 475 84 504 640
64 775 100033 69 70 322 37 50 446
523 67 611 964 101029 121 208 394
508846597208011449921 29
102151 562 608 12 987 103140 55 206
41924095254861488 87587
104019 249 51 391 511 614 16 105104
202331645054553578462642
747759587596 9082977 9195
1060321041790415676017 4046
62 765 968 107203 43 422 555 643
782 843 964 78 108140 476 577 731
930 73 109070 272 359 403 95 506
723 870 960

11007463954174651752364
5 72 624 862 925 111239 61 471 695
7 756 833 40 910 112005 59 200 80
577674767829399293887
113139 266 73 98 397 481 608 751
815

114003 156 255 386 90 402 39 587
692 717 57 80 859 115052 55 191 201
20993193843358369677490198
116155 78 252 333 482 651 716 871
117133 55 269 308 58 517 29 97 720
74 819 63 935 118104 284 363 94 496
869 86 917 52 119110 226 80 483 566
718 68 883 915 120003 155 84 312
499 566 687 95 746 811 58 963 121034

169 506 68 89 651 842 954 122057 405
22 517 34 623 700 13 73 952 123075
312 629 84 762 65 81 992 124054 170
94204893214605536888262976
937 125220 854 73 126084 188 364
452 563 776 918 127066 96 256 309
92 489 782 90 844 74 82 128400 509
18 617 27 710 12820 88 129049 352

421 96 531 777 86 826 976 130120 52
223 408 958 131004 56 468 603 64
759 824 132100 55 231 69 72 73 318
4897808024951949175083
133018 134 273 338 71 517 676 970
134144 82 93 351 459 90 98 500 13
70 74 681 863 135000 174 497 535
605 782 136067 90 120 77 266 377 417
81 655 85 780 823 46 920 137160282
873688192405 42 96 514 51879
917 32 138045 179 200 27 481 572
626 42 85 844 910 39 139251 89 402
544 765 848 87

140043 114 348 459 73 590 700 4
40 97 899 943 141060 122 66 83
2374577653242617661382720
842 956 142001 88 221 308 85 435
502 834 81 143011 213 477 91 530
918083973925144034509181
268 371 81 425 673 881 965 145105
63760332583956207380753
146188 237 77 361 500 44 93 966
94 147090 127 257 322 412 704 839
915958148118404625073174
651 858 83 931 149067 73 139 88
298 318 482 504 658 96 704 834

926 62 88

150036681126179852365278
318 423 714 864 7 151024 80 147
222 384 757 84 804 921 99 152079
117558524134395424315739
82 94 675 826 1530083 284 325 68
707 921 154159 61 456 75 523 58 62
615 931 155013 47 338 410 46 801
715619634550720436771824
824 35 67 905 157050 72 220 33 74
86152155632717134691651
79 158097 177 264 457 85 599 606
42 159042 124 9 34 211 354 805 57
935 64

lii ciągnienie

Główne wygrane
Stała dzienna wygrana 20.000 zł.

padła na nr.: 1170.39

lO.O(jO zł. na nr . nr .: 3438 41954
5.000 zł. na nr. nr.: 17818 41785

59069 145927
2.000 zł. na nr. nr .: 7833 Hs85

17272 25428 25453 47265 48340 58232
84936 90518 93948 102876 135533

145g22
1.000 zł. na nr . nr.: 1327 1765 5226

5406 5991 12738 14361 14669 27735
32201 32890 33955 34998 40101 48134
48737 65957 72528 72749 77848 78317
82981 98456 103279 105193 108711
114506 116258 119660 123482 133078
136272 139393 139702 147o01 150329
150642 152680 152756 152962 15 80ll
158414

Wygrane po 2S0 zł.

226 371 608 69 1087 171 884 962
2157 320 567 968 3083 316 754 905
12 4095 219 697 751 864 5137 336

453 6808 7058 235 477 558 730 810

8094 208 9 440 59 604 776 9073 109
72 607 10063 120 340 835 902 11031
79 770 931 12082 99 144 70 550 857
66 13031 194 271 680 804 14151 71
430 531 756 952 87 15088 504 16027
335 548 607 64 17018 150 554 604
781 93 928 18031 308 495 610 753
865 969 19136 310 615 30 49 977

20152 317 23 482 710 862 21069
157 258 486 564 675 794 879 22190
219 49 64 86 375 459 552 23023 331
481 709 928 71 24338 442 84 912
25000 338 442 84 912 26121 581 733
808 27383 946 28204 447 29103 32 206
16 362 460 675 868 947 83 30294 475
642 65 646 709 827 926 31007 37 268

487 738 850 978 32047 221 349 72
459 597 843 71 33087 124 34080 415
35124 87 236 461 941 83 36405 982
37605 861 933 38365 589 39068 326
569626

40068 292 304 27 896 41099 115
550 633 703 42265 422 49 580 43327
80 93 672 44061 107 276 3l8 423 631
775 45297 351 770 846 44008 98 278
710 846 968 47130 348 5g3 947 48201
756 64 49039 48 385 487 607 50578
8 9 758 80 811 51402 738 56 897 52167
206 64 384 728 922 7 53020 129 35
337 725 54079 164 55068 358 54065
354 646 57194 26 958127 68 237 427
79 59268 713

60023 84 113 208 362 727 74 61052
618 59 960 62158 333 702 874 63243
75 393 420 698 746 64340 586 734
65458 576 725 47 56236 560 62 1648
902 37 57216 214 27 353 79 83 550
4 974 68020 149 748 69044 302 71
524 34 80 542 737 88 914 28 70217
38 310 471 517 71846 72026 269 553
626 73071 175 688 74249 381 776 863
75056 483 732 861 939 76273 319
486 626 821 925 98 77059 288 392
755 906 78431 669 79129 795 877
9i6 52 61

80092 6 141 7 394 837 81220 500
656 82152 606 83091 169 240 495 524
835 84106 353 587 85081 372 93 540
909 46 84014 72 141 54 433 562 853
910 87220 311 469 80 832 9.51 88168
201 503 60 664 91 714 89087 173
457 90106 421 553 613 990 91262 363
591 8 I5 970 92150 203 96 904 93060
129702134075399268881964904
94059 67 353 671 789 989 95136 334
68 598 722 62 96176 80 492 502 704
812 71 97244 308 81 713 52 80 911
98191 674 99141 431 598 836

100209 333 424 888 101090 111 247
470 724 811 927 102034 45 98 458
03039 325 31 3 104176 336 523 704
997 105072 153 673 106051 118 427
87 945 107167 515 696 872 108031 43
382 619 109084 J24 326 439 75 623
724 10510 621 823 111345 838 57
112106 330 563 681 896 943 88 113149
81 904 115017 256 539 91 764 906 92
51650 578 667 785 117069 81 208 584
762 957 118266 381 421 648 74
119416 531 693 977

120218 388 528 60O 8 808 121294
881 990 122030 257 71 371 921 123251
60 300 405 64 124088 200 520 64
684 837 944 60 125824 126226 88 503
69 956 127075 128134 358 94 915
129172 130056 488 5fi6 863 94 940
131591 672 878 922 132093 I 63 392

457 894 977 133046 141 388 135025
169 596 846 136032 208 349 76 771
810 37 137914 42 138092 120 SSO

140456 141394 466 586 646 73 73?
872 996 142042 91 172 88 934 143087
189 238 420 7i3 950 144009 696 7
145222 315 428 645 740 6 146148 60
497644 891 147087 111 23o 369 465
543 62 6 940 74 148218 149524 659
69 72! 909 150077 94 124 435 518
614 703 96 901 151021 96 259 511
605 31 75 152205 788 93 905 153073
90lolU52297605703954946
154096 291 594 698 155434 54 501
630 46 752 78 876 156614 762 827 71
902 16 89 157634 158336 434 542 768
159190 221 71 363 716 676 885 988

fA ciągnienie
Wygrane po 250 zł.

103 124 322 95 1234 1346 1760 81
1847 1871 1940 1970 2236 2262 2342
2446 2617 3046 3059 3123 3300 3617
3680 3809 4052 4443 4854 4887 5471
5573 5830 5905 6260 6430 6901 7110
7331 7375 7947 8002 8132 8173 8497
9406 9592 9760 97789955 10101 216
315 596 877 928 11014 93 247 363 669
970 12586 659 74 13064 218 480 585
606 734 71 14182 209 504 837 88 953
15449 603 29 776 935 90 16107 209

17156 841 18065 92 538 700 803 13
533902191442084691

20080 250 773 837 71 977 21051
332 463 650 707 22360 570 841 2
23214 90 420 627 62 855 24132 8 237,
336704526250361012479803
26451 505 49 54 630 54 738 883 98
27033 84 376 454 799 905 28042 217,
92 335 615 939 45 29204 13 434 697i
802 30080 566 871 982 31009 184 298
939 87 32223 353 87 726 33194 229
502 34037 141 432 781 35188 364 484

506 8 625 752 864 36826 75 37258
530 827 43 38194 506 679 946 393l2
445 663 830

40236 89 555 901 41052 238 379
504 26 39 42130 71 681 43227 44.3
590 92 740 883 44246 45005 412 688
860 46204 71 787 810 47014 129 273
474 533 63 671 43037 39 118 37 370
80 841 953 49000 242 310 594 700
19 583 50000 298 664 51111 74 349
96 418 587 809 52154 620 53014 36
301 6 41 576 618 20 855 949 55077
331 884 56034 384 92 57122 321 76
704 982 58509 61 91 684 59379 960
85

60193 442 574 635 783 956 61481
91 750 62045 108 86 263 381 731 908
63173 268 948 64324 647 65534 642
66312 78 922 610 67026 46 202 339
440 610 S12 68357 463 592 648 801
69198 961 70150 59626 95 750 885
71064 345 592 624 875 955 98 72366
78 81 482 809 73367 503 12 778 976
74103 545 944 75 261 501 774 822

38 73 76045 133 429 85 715 77255 440
984 78054 404 792 851 39 79042 123
403 52 648 783 822

81116 327 82153 547 612 27 772
813 83310 72 73 547 84133 347 65
792 988 85301 995 86054 190 206
449 748 821 87326 426 582 653 869
88049 202 28 433 659 83 834 89051
702 62 842 961 90301 555 91385 56,3
691 92379 502 93154 578 810 80 94047
523 95021 869 96025 72 304 93 432
831 97653 719 52 98182 93 209 45
304 94 881 99179 280 315 21 502 681
973

100174 272 630 748 59 856 1010SO
715 912 34 102460 807 999 103048
235 439 516 49 56 667 729 104062
121 257 698 811 915 105017 270 630
721 106223 495 107094 108 327 400
70 859 908 108053 300 663 880 990
109042 146 278 547 650 85 4922 23
28 110054 111 250 497 509 58 679 753
111202 16 308 888 455 122091 10O
78 444 584 656 945 80 113109 594
642 64 114041 147 543 795 808 27
986 115125 326 434 525 116156 356
860 117035 108 418417 93 545 70 796
988 94 119153 463

120129 410 121268 314 28 417 606
820 122328 532 41123071 177 618
848 916 17 124015 65 235 308 617
706 125281 766 879 927 126014 396
708 127172 528 746 128041 189 557
904 129573 665 717 53 906 13Ó226
67 411 669 785 94 936 131221 90 441

529 624 767 85 882 1,32256 584 956
133543 975 134519 85 624 1351S4
200 375 578 934 136029 162 290
535 75 789 137061 485 530 37 667
844 138143 340 485 514 743 139256
614 831 992

140416 597 703 933 95 141062 84
138 365 142421 57 507953 143004
217 144286 365 682 993 145407 504
74 660 99 706 33 146077 267 432 568
91 726 984 147420 55 858 148192
258 318 563 724 909 149115 389 640
887 919 60 150129 205 453 744 97
837 943 151058 305 58 542 889 937
152638 93 711 153033 175 203 SOI
430 874 154120 52 633 804 75 155331
511 49 762 959 156154 94 248 63 387
451 593 628 87 715 850 157497 549
88 770 890 158040 588 755 76 870

86 913 159743 44
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Zjazd harcerski w Jabłonowie
Dnia 8 m aja br. odbył eię okręgowy zjazd

przewodniczących eekeyji oraz opieku'nów
harcerskich Rodziny Kolejo-wej, tudzież kon­
centracja drużyn pozostających pod opieką
,,R. K ." z okazj'i poświęcenia świetlicy har­
cerskiej w Jabłonowie Pomorskim.

,W zjeździe wzięło- udział 489 harcerek
i harcerzy rekrutujących się z 21 drużyn,
przybyłych z całego Pomorza z orkiestrą
harcerską zGrudziądzai orkiestrą K.P .W .

z Torunia. Raport drużyn odebrał starosta

powiatowy mgr. Galuszyński w obecności

miejscowego społeczeństwa. Ks. Łożyński
odprawił uroczystą mszę św. i wygłosił oko-
liczno-ściowe kazanie, po którym odbyła się
defilada wszystkich drużyn i miejscowych
stowarzyszeń. Defiladę o-debrali: staro-sta

powiatowy i prezes za-rządu okręgu Rodziny
Kolejowej' w obecności komendanta P. W .

iW.F., przedstawicieli duchowieństwa,
władz harcerskich i samorządowych, oraz

licznie zgromadzonego społeczeństwa.

Z kolei nastąpiło poświęcenie świetlicy,
które do-konał ks. Łożyński i wygłos-ił oko­
licznościowe przemówienie. Następnie
przemówił pan starosta, p, Hoffmann kie­

rownik miejscowej! szkoły, mgr. Duszyński
w im. Zw. Zachodniego i mgr. Batycki.

Po poświęceniu harcówki przy dźwiękach
własnej orkiestry harce'rskiej wyruszyły
drużyny na dziedziniec szkolny, gd-zie był
przygotowany obiad dla drużyn harcerskich
oraz go-ści zamiejscowych.

O godz. 17 — 125PomorskaDrużyna Har­
cerzy z Grudziądza odeg-rała przedstawienie
amatorskie pt ,,Prawy harcerz". O godz. 19

rozpoczęły się na placu szkolnym pokazy
gimn-astyczne, śpiewy itp. wyczyny harce-r­
s-kie. Imprezy te zakończono wspólną modli­
twą przy ognisku.

Dzień harcerza w Wejherowie.
Młoda, bo zaledwie pół roku istniejąca,

117 Pomorska Drużyna Harcerska im. Mest-

wina II, pozostająca pod opieką Rodziny
Kolejowej, zorganizowała Dzień Harcerza"

w Wejherowie.
Celem uświetnienia tej uroczystości, 117

drużyna zaprosiła do W ejherowa pozosta­
jące pod opieką Rodziny Kolejowej pomor­

skie drużyny harcerskie. Przebieg był na­
stępujący:

W sobotę, dnia 23 kwietnia br. wspólna
spowiedź drużyn miejscowych. W niedzie­
lę, 24 kwietnia o godz. 7.30 zebrały się obok
dworca harcerki i harcerze z Torunia, Gru­
dziądza, Łaskowic, Tczewa, Chojnic, Pru-

szcza-Bagienicy i drużyna wejlherowska.
Blisko 300-setna brać harcerska przy dźwię­
kach orkiestry udała się do kościoła na

nabożeństwo, podczas którego drużyny
przystąpiły do komunii św. Wzniosłe i tre­
ściwe kazanie o św. Jerzym wygłosił ks.

Heinig. Defiladę przyjęli pp. wicestarosta

morski, burmistrz miasta Wejherowa, de­
legat zarządu okręgu Rodziny Kolejowej,
zastępca dow'ódcy Baonu Morskiego oraz

tłumnie zebrana publiczność, oklaskująca
wspaniałą, postawę defilujących.

Po defiladzie drużyny pozamiejscowe u-

dały się na obiad żołnierski do Baonu Mor­
skiego. O godz. 14.30 odbyło się przedsta­
wienie teatralne pt ,,Prawy harcerz". Prze­
strzenna sala KPW zapełniła się publicz­
nością, nagradzającą doskonałą grę mło­
dych aktorów burzą oklasków.

'Uroczystość zakończono ogniskiem har­
cerskim w lesie, podczas którego 90 harce­
rzy złożyło przyrzeczenie harcerskie.

Młoda drużyna harcerska w Wejhero­
wie zasłużyła się dźielnie i zyskała powsze­
chne uznanie.

15G0 harcerzy polskich
w Gdańsku.

W Gdańs-ku rozpoczął się Tydzień
Harcerstwa Polskiego. We Wr'zeszczu

zostały ro-zbite namioty ob-ozowisk har­
cerskich.

1500 ustawio-nych w półkole koło

ołtarza harcerek i harcerz-y śpiewało
pieśni religijne. Min. Chodacki wygło­
sił do harcerzy przemówienie, kończąc
je słowami:' ,,Jesteście naszą przy(szło­
ścią. Życzę wam, abyście byli przy szło­
ścią zwycięskąl'*

Cho'rągwie harcerskie przedefilowały
w zwartym szyku ze s-ztandarami przez

główne ulice Gdańska. Na czele pocho­
du kroczyła orkiestra har'cerzy poznań­
skich. Pochód w-zbudzał wzorowym po­
rządkiem ogólną uwagę wśró-d publicz­
n-ości gda-ńskiej, która salutowała sztan­
dary.

Gdy kobieta spostrzeże, że nie podoba
się nikomu, zostaje dewotką - w nadziei,
że się spodoba Bogu i wszystkim świętym,

Al. Świętochowski,. .
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fflfO WKO CŁ/kWW
Biblioteka miejska czynna jost codzien

nie odgodz. 17do1S,w sobotyod17do19
Biblioteka Tow. Czytelni Ludowych mie

szcząca się w Domu Katolickim przy ulicy
Plebanka, otwarta jest codziennie za wyjąt
kiem niedziel 1 świąt od godziny 17 do 19.

Biblioteka Kolejowego Przysp. Wojsk, w

świetlicy ,,Ogniska” przy ul. M agazynow ej
otwarta w poniedziałki, środy i piątki od

godz. 17 do 19.

Karetka sanitarna, teL 276 czynna w

dzień 1 w nocy.

Dyżur nocny pełni apteka ,,Pod Lwem".

Repertuar kin:
Słońce: ,,Kobiety nad przepaścią" .

As: ,,Premiera”.
Stylowy: ,,Korsarze”.
Świt: ,,Eskapada”.
Mątwy nieczynne.

— Kolonie wypoczynkowe Ubezpieczalni
Społecznej w Inowrocławiu urządzono w

pobliżu Żnina w Ostrowcach w budynku
wydzierżawionym od wydziału powiatowe­
go. Kolonie trwać będą w czterech turnu­
sach po 50 osób w czasie od 15 maja do
15 września rb.

— Zebranie plenarne Kurkowego Brac­
twa Strzeleckiego odbyło się przy licznym
udziale członków w hotelu Basta. Zebra­
nie zagaił prezes p. Plotka, witając prezesa
Zjedn. Bractwa p. Maciejewskiego z Po­
znania i członka hon. p. Spławskiego, po
czym wezwał zebranych do uczczenia pa­
mięci zmarłych członków. Następnie przy­
jęto 15 nowych członków, którzy złożyli u-

roczyste ślubowanie. Z kolei przemówił p.
Maciejewski, składając życzenia dalszego
rozwoju tut. oddziałowi. W dalszym cią­
gu przemawiali pp. Spławski, Groblewski
i Kapeliński. Mec. Groblewski mówił o

trudnościach, na jakie natrafiono w związ­
ku ze strzelnicą. Trudności te jednak zo­
stały usunięte dzięki przychylnemu stano­
wisku członka hon p. prez. Jankowskiego.
Sprawozdanie ze zjazdu okręgowego w Po­
znaniu ziożył p. Wróblewski, a program
strzelania zielonoświątecznego przedstawił
p. Dyba. Podczas obrad przybył członek ho­
norowy bractwa p. prez. Jankowski, wita­
ny owacyjnie przez zebranych. Po omówie­
niu spraw wewnętrzno-organizacyjnych,
prezes p. Płotka zamknął zebranie.

— Zakończenie wykładów na Uniwersy­
tecie Powszechnym. U niw ersytet Powszech­
ny, prowadzony pod kierownictwem p. dyr.
Niementowskiego, zakończył wykłady refe­
ratami dr. Mierosławskiego, inż. Modzelew­
skiego i ks. dyr. Misiaka. Ks. Misiak po­
dziękował prelegentom i słuchaczom za

pracę około rozwoju Uniwersytetu Powsz.

WYCIĄĆ I ZACHOWAĆ!

Odjazd pociągów z Inowrocławia do:

Poznania; 1,55 a), 5,02, 7,29, 7,52, 11,42, 13,37,
15,25, 19,55, 21,24 d ) ,22,54, 23,05 c)

Bydgoszczy: 2,13, 2 16 d), 3,40, 6,26,7,02,10,35,
14,35, 15,46, 17 ,44, 21 ,55 .

Torunia: 2,15 b), 7,05, 8,38, 10,06 b), 14,34 b),
15,50, 17,45 b), 18,10, 21,40 b).

Objaśnienia: Oznaczone tłustym drukiem

pociągi pospieszne i przyspieszone; a) kur­
suje w dni świąteczne do 28'. 8. 38 r., b) po­
łączenie do Warszawy, c) kursuje od 16. 4.

do4.9.33r.naHelizHelu,d)kursuje
od 15. 6. do 4. 9. Katowice-Hel.

SOLEC KUJAWSKL (aj) 18 bm. odbyło
się w sekretariacie Kurkowego Bractwa

Strzeleckiego zebranie komitetu wykonaw-
czego celem omówienia urządzenia święta
p.w.iw.f., któremasięodbyćwSolcu
Kuj. 28 i 29 bm. Zebranie zagaił p. dyr
Czaczka-Ruciński, w itając pp. mjr. Soko­
łowskiego, por. Środzińskiego oraz zebra­
nych. Omówiono sprawy takie jak: kwate­
ry i wyżywienie, przygotowanie stadionu,
ogniska dla harcerzy itd. Badanie lekarskie
zawodników przeprowadzi p. dr Sarnowski.

Poszczególne funkcje dot. urządzenia świę­
ta podzielono między członków komitetu.
Nad całością czuwa dyr p. Czaczka-Ruciń-

ski*
STRZELNO, (mk) W Krzywemkolanie

powstał pożar w zagrodzie rolnika W. Ro­
siaka. Spłonęła stodoła, stajnia, obora, dwie

szopy i narzędzia rolnicze. Straty wyno­
szą 5.000 zł.

GĘBICE. (mk) Zebraniu plenarnemu T.

G. ,,Sokół” przewodniczył prezes p. Łagiew-
ski. Referat na temat: ,,Cele i zadania so­
kolstwa w dobie obecnej” wygłosił p. Łaga-
nowski z Dzierżążni. Omówieniem spraw
zlotu zebranie zakończono.

MOGILNO, (mk) Utworzona przed 4 laty
parafia w Słaboszewie pod Mogilnem przy­
stąpiła do budowy kościoła parafialnego.
Fundamenty pod nowy kościół zostały u-

kończone tak, że obecnie stawia się mury.
Kierownictwo robót murarskich sprawuje
budowniczy p. Sobieralski z Parlina. Kon­
sekracja kościoła nastąpi prawdopodobnie
w roku przyszłym. Proboszczem parafii sła-

boszewskiej jest ks. prob. Njziółkiewicz.
— Za usunięcie spod zajęcia egzekuc.

różnych ruchomości na szkodę skarbu pań­
stwa skazał sąd rob. A. Kozieła z Kołodzie-

jewa na 6 miesięcy więzienia, właśc. domu

Chojnackiego z Mogilna, A. Siomczewską a

Dobieszewiczek, P. i M. Rutkowskich z

Mokrego po 3 miesiące aresztu. Rutowskie-
mu karę zawieszono.

TRZEMESZNO, (mk) W maj. Szydłowo
i wiosce Niewolno stwierdzono urzędowo
wygaśnięcie pryszczycy.

BARCIN, (c) 29 bm. w B arcinie odbędzie
się doroczne święto powiatowe P. W . i W.
F. Wszystkie przygotowania już są w peł­
nym biegu.

— W związku z przewidzianą przez za­
rząd pow. L . O. P . P. w Szubinie wyciecz­
ką powiatową na krajową wystawę lotni­
czą we Lwowie, koła LOPP w Barcinie u-

dzielają bliższych inform acyj.
OSTRÓW WLKP. (lj) Donosiliśmy już o

ujęciu groźnego bandyty L. Dembskiego z

Czarnegolasu (pow. Ostrów), którego sąd w

Odolanowie skazał w ub. miesiącu na karę
27 miesięcy więzienia oraz na umieszczenie
w zakładzie dla niepoprawnych przestęp­
ców. W ub. tygodniu Dembski wyłamał
drzwi celi, dostał się na dach więzienia,
skąd zeskoczył na sąsiednie zabudowanie
i zbiegi. Kiędy 15 bm. bandyta zjawił się
w Czarnymlesie, uprzedzona o tym policja
wszczęła za nim pościg. Gdy zaś na we­
zwanie policji Dembski nie zatrzymał się,
oddano strzały na postrach, a następnie
strzelono w jego stronę, raniąc go w nogę.
Mimo pościgu bandyta uciekał w kierunku
cmentarza. Tu jednak dosięgły go strzały,
z których jeden przebił mubrzuch. Bandyta
padł na ziemię i zmarł na miejscu. Zwło­
ki Demskiego przewieziono do ośrodka
zdrowia w Odolanowie.

— Miejscowe warsztaty wagonowe P. K.
P. zebrały już wśród swoich pracowników
sumę około 6.000 zl na zakup karabinu ma­
szynowego dla tut. pułku piechoty. Do

akcji tej przyłączyły się obecnie i inne

jeszcze oddziały miejscowych pracow'ników
kolejowych, którzy wspólnym wysiłkiem
zakupią kilka karabinów.

— W Zielone Świątki obchodzi Tow.

Śpiewackie w Ostrowie 50-letni jubileusz
istnienia Z jubileuszem tym łączy się
zjazd okręgowy VI okręgu, na który — po­
za licznymi chórami z tut. okręgu — zgło­
siło swój udział szereg chórów z Krotoszy­
na, Leszna, Pleszewa i Poznania.

CHODZIEŻ, (bf) 15 bm. odbyło się za­
mknięcie kursu, zorganizowanego przez P.
C. K. Kurs ukończyło z wynikiem po­
myślnym 64 słuchaczek i słuchaczy. Roz­
dania świadectw dokonał p. burmistrz

Koppe. Uroczystość zakończona została

wspólną kawą i zabawą taneczną, która

przeciągnęła się do późnej nocy.
— Celem wciągnięcia jak największej

liczby młodzieży żeńskiej do szeregów so­
kolich, odbyło się tu zebranie reorganiza- .

cyjne Sokoła żeńskiego, na którym to ze- I

braniu wytyczono nowy plan pracy i wy­
brano nowy zarząd w składzie: Machówna

prezeska, Redelbachowa — wiceprezeska,
Nowakowska — sekretarka, Slósarkówna -

skarbniczka, Skibińska - zast., Kubacka -

naczelniczka, Wojtkowiakówna - kier. mło­
dzieży, Relichowa - opiekunka młodzieży,
Krasucka i Gołembecka - radne, Michało-
wiczowa i Budnowska - sąd honorowy.

WRZEŚNIA, (r) Sąd grodzki we W rze­
śni skazał za kradzież St. Banaszaka, Fr.

Koniecznego i Stryszaka, gospodarzy ze

wsi Rutki pow. wrzesińskiego, na karę po
3 miesiące więzienia z zaw. na 2 lata oraz

po 10 zi kosztów. Natomiast małoletnich:
Banaszaka i Stryszaków, oskarżonych w

tej sprawie, sąd po udzieleniu upomnienia
uwolnił od kary.

— Organizuje się we Wrześni stowarzy­
szenie b. uczestników strajku szkolnego
(strajku religijnego w szkole niemieckiej)
od roku 1901 do 1907.

— Nowa ozdoba dla fary wrzesińskiej
w formie okna witrażowego z Matką Boską
Częstochowską ufundowana została przez
pp. prof. Jackowskiego i Reimana z Po­
znania.

300-lecie cechu szewskiego w Mogilnie.
Mogilno, (mk) Najstarszym cechem na

terenie Mogilna jest cech szewski, który
w czerwcu rb obchodzi 300-lecie istnienia.

Uroczystość to połączona zostanie z poświę­
ceniem nowego sztandaru.

Z akt cechu, które pozostały po wielkim

pożarze na początku XVII w., pozostały
skąpe wzmianki historyczne. Brak rów­
nież dokładnej daty założenia. Archiwum

państwowe w Poznaniu posiada pierwszą
wzmiankę o cechu szewskim w Mógilnie z

r. 1638. W r. 1774 do cechu należało 19
członków (obecnie 25). Do końca XVIII w.

przełożonymi cechu byli miejscowi przeorzy
klasztoru benedyktyńskiego. Ręcznie napi­
sany statut otrzymał cech w r. 1855 przez
pruską rejencję w Bydgoszczy. Ostatni pro­
tokół, pisany w języku niemieckim, datuje

się z 22. II 1914 r. Przez czas wielkiej wojny
światowej cech nie ujawniał żadnej działal­
ności.

Pierwszym cechmistrzem w odrodzonej
ojczyźnie był śp. Maksymilian Roloff z Mo­
gilna. Z racji 25-lecia pracy zawodowej,
cech mianował najstarszych członków
członkami honorowymi — pp .: W. Łanieę-
kiego, Wendlanda z Parlina, Nowaczyka z

Mogilna, Fr. Kośmickiego i W. Lisieckiego
z Mogilna. Od r. 1919 do 1938 egzamin na

czeladników w cechu złożyło 159 uczniów.
Od r. 1931 ster cechu spoczywa w ręku p.
M. Łanie ckiego.

Zarząd cechu pracuje obecnie nad zor­
ganizowaniem uroczystości jubileuszowych,
których datę jeszcze nie ustalono.

CZERSK, (ał) 15 bm. uroczyście obcho­
dzono w Czersku ,,Dzień matki”. Przed po­
łudniem odbyła się msza św. Po południu
odbyła się z inicjatywy szkolnego P. C. K.

akademia, którą zagaił kier. szkoły nr 2 p.
Pozorski. Na program złożyły się dekla­
macje, odczyty oraz inscenizacje, wykona­
ne przez uczennice.

— W fabryce B. Stopowski uległ nie­
szczęśliwemu wypadkowi niej. Grochowski.

Przy obsługiwaniu jednej z maszyn wsku­
tek nieostrożności dłoń prawej ręki została
całkowicie zmiażdżona.

Wyciąć i zachować!

Odjazd pociągów z Czerska w kierunku:
Tczewa 5,30 (tylko do Czarnej Wody), 5,56,

14,39, 21,12
Chojnic: 9,17 , 15,37 , 22 ,12
Laskowic: 4,50, 6,50, 10,55, 18,11
Kościerzyny: 6,46, 18,33.

TUCHOLA, (fm) Do powstałej w Tucholi

spółdzielni zielarskiej na członków zapi­
sało się 35 udziałowców, deklarując 70 u-

działów. Do rady nadzorczej wybrano pp.:
Br. Kopkę z Kiełpina, nadleśn. inż. Bielic­
kiego ź Gołąbka, mgr. Nerską z Tucholi,
kier. szkoły J. Ossowskiego z Tucholi, kier.

szkoły Neringa ze Śliwic, St. Maćkowskie­
go i J. Łapkę z Tucholi. W skiad zarządu
weszli pp.: dyr A. Spitza, dyr L. Rochon,
instr. P . T . R. J . Rochon. Do komisji rew.

wybrano pp.: L. Dobbka, J. Kamińskiego,
St. Korthalsa, J. Lewandowskiego i T. Pra-

śniewskiego. Przyjęto statut i ustalono spo­
sób działania spółdzielni.

Wyciąć i zachować!

Odjazd pociągów z Tucholi w kierunku

Chojnice: 7,05, 10 ,23, 17 ,26, 23 ,53, 0 ,51
Laskowice; 4,57, 12,12, 14,29, 19,45, 23,51
Pruszcz—B ag ien ic a : 12,30, 14,53, 22,00
Wierzchucin-Gdynia: odj. z T ucholi 4,57,

przyj, do W ierzchucina 5,25, odj. z

W ierzchucina 5,30, przyj, do Gdyni 8.29

Wierzchucin-Bydgoszcz: odj. z Tucholi 4,57,
przyj, do Wierzchucina 5,25. odj. z Wierz­
chucina 6,31, przyj, do Bydgoszczy 7,30.

KOWALEWO POM. (sm) Z okazji zwy­
cięstw wojsk narodowej Hiszpanii, kupiec
p. Łucjan Korowiak wysiał do generała
Franco w dniu %Z kwietnia list z gratula­
cjami. W tych dniach p. Korowiak otrzy­
mał z głównej kwatery w Burgos osobiste

podziękowanie oraz fotografię gen. Franco
z jego własnoręczną dedykacją.

WĄBRZEŹNO
Tek 51. Właśc-- Marian Kostrzewa

poleca (8l:3

wykwintni kuchnie, pielesnewane
napo'e , garaż. Podrćżuiacym zniżki.

WĄBRZEŹNO, (sm) Swego czasu dono­
siliśmy o tajemniczej kradzieży 600 zł na

szkodę p. Szymeckiego z Książek. Docho­
dzenia ustaliły, że sprawcą jest A. Gara-
nowski z Wąbrzeźna, który stanął przed
sądem. W wyniku rozprawy sąd grodzki w

Wąbrzeźnie skazał osk. Garanowskiego na

4 miesiące bezwzględnego więzienia.
— Pochód pryszczycy w naszym powie­

cie coraz bardziej przybiera na sile. Do­
tychczas zanotowano około 10 ognisk tej
groźnej zarazy. W tych dniach stwierdzo­
no znów wybuch pryszczycy aż w 3 gospo­
darstwach w Przydworzu w powiecie wą­
brzeskim. Celem zaradzenia dalszemu roz­
szerzaniu się niebezpiecznej zarazy, na za­
rządzenie ministerstwa wybito w tych go­
spodarstwach, należących do pp. A. Kal-

kowskiego, Wł. Straszewskiego i J. Gier-

czyńskiego, wszystkie zwierzęta racicowe.
Całkowitemu wybiciu uległ również wszel­
ki drób. Zabitą zwierzynę pod dozorem ko­
misji po oblaniu naftą, wapnem i ługiem
sodowym ząkojjano. Ta sama komisja
stwierdziła szkody, spowodowane zarządze­
niem, celem udzielenia odpowiedniego od­
szkodowania poszkodowanym rolnikom.

STAROGARD. W alny zjazd delegatów kół

śpiew. IV okr. Pom. Zw. Śpiew, obrado­
wał w Starogardzie w lokalu .,Fomorzari-
ka”. Zjazd zagaił prezes ks. kan. Lewan­
dowski, witając delegatów- 9 kół śpiewa­
czych. Marszalkiem wybrano wiceprezesa
związku p. Kadleca z Torunia. Po sprawo­
zdaniu z działalności, dokonano wybóru
nowego zarządu, do którego weszli pp.:
prezes A. Synak - Tczew, I wiceprezes F.
Kortas - Tczew, II J. Dudziński - Staro­
gard, sekretarz Szajnach - Tczew, skarbnik
Merchel - Tczew, dyrygent L. Lesiński -

Tczew, członkowie zarządu ks. Sumiński
i A. Mamel - Starogard. Komisja rewizyjna
Fischer - Zblewo, burm. Grzankowski -

Skórcz, Górski - Pelplin. Uchwalono urzą­
dzić zjazd śpiewaczy okręgu IV dnia 14

sierpnia rb. w Starogardzie, w którym to

dniu starogardzkie koło śpiew. św. Cecylii
obchodzić będzie 50-lecie istnienia. Dotych­
czasowego prezesa okręgu ks. kan. Lewan­
dowskiego w uznaniu jego 20-letniej pracy
na niwie śpiewaczej mianowano prezesem
honorowym IV okręgu kół śpiewaczych.

Wyciąć 1 zachować!

Odjazd pociągów ze Starogardu do:
Tczewa: 0,02, 6,58, 8,50, 13,10, 15,36, 19,10,

22,03 .

Chojnic: 8,18 , 14,33 , 21 ,13 .

Skarszew: 7,51, 14,37, 21,32.

Zniszcz

Wyciąć i zachować!
Odjazd pociągów z Pruszcza Pomorskiego

w kierunku:

Bydgoszczy: 1,45, 7,07, 9,31, 14,53, 16,49, 21,11 .

Tczewa: 4,56, 6,35, 13,33, 14,26, 18,00, 20,45.

JTorinzij
Wyciąć i zachować!

Odjazd pociągów osobowych z Kartuz
w kierunku:

do Gdańska przez Pruszcz: 5,25, 8,52, 14,22,
19,13; przez Kokoszki: 5,55, 19,13.

do Gdyni przez S tarą Piłę: 4,25, 5,55, 8,52,
14,22, 18,13; przez Somonino: 7,10.

do Kościerzyny: 4,05, 6,30, 9,47, 15,10 (do
Nakła), 19,00, 23,15 (do Bydgoszczy).

Przyjazd pociągów osob. do Kartuz z Ko­
ścierzyny: 7,53 (z Bydgoszczy), 8,48, 11,27,
14,16, 18,07 (z Bydgoszczy), 21,42.

tfyciąć i zachowaćl

Odjazd pociągów ze Świecia do Terespola:
6,15, 8,45, 13,20, 14,16, 17,40, 20,10.

CBIiPZMPZ
— Przedstawicielstwo ,,Dziennika Bydgo­

skiego” mieści się przy uL Toruńskiej 22,
teL 1294. Biuro czynne od godz. 8 - 18-ej.

Pogotowie pożarnicze tel. 11-11.

Nocny dyżur pełni apteka ,,Pod Łabę­
dziem”, Rynek, tel. 1242.

— TCL Biblioteka i Czytelnia (ul. Legio­
nów 28) otwarta od godz. 11—12 i 17—19 (w
soboty tylko do godz. 18).

REPERTUAR KIN:

Apollo: ,,Baj mi twe serce” i ,,Kłopoty
małej pani”.

Gryf: ,,Sherlock Holmes i dr Watson”.
Orzeł: ,,Kawiarnia na granicy”.
— Wielka rewia humoru w wykonaniu

artystów operetki Teatru Wielkiego w Po­
znaniu odbędzie się we wtorek 24 bm. w

teatrze miejskim. Bogaty program rewio-

wy przewiduje 25 przebojów.
— Tydzień P. C. K. w Grudziądzu. P . C .

K. (oddział w Grudziądzu) zawiadamia, że

tegoroczny ,,Tydzień P. C. K.” odbędzie się
na terenie całej Rzeczypospolitej w czasie
od 1 do 10 czerwca. Program podamy w

najbliższym czasie.
— Akcja obozowa w hufcu harcerzy. W

okresie wakacyjnym przewidzianych jest
7 obozów i kolonia zuchowa z liczbą około
250 harcerzy. Obozy zorganizowane będą
na terenie całej Polski i w Rumunii. W.

okresie Zielonych Świątek odbędzie się 2-
dniowa koncentracja hufca, zaś w dniu

święta w. f. i p. w . urządzony będzie pokaz
stawiania namiotów i gotowania.

— Rybacy wyłowili zwłoki topielca. W

pobliskich Parskach podczas łowienia ryb
wyłowili rybacy zwłoki mężczyzny, ubrane­
go w garnitur koloru szarego i czarne bu­
ciki, w wieku około lat 18. Tożsamości to­
pielca na razie nie stwierdzono.

— Złodzieje nie próżnują. Do skład u pp.
J. i A. Ładów (Sienkiewicza: 10) włamali się
w nocy złodzieje i skradli większą ilość

bielizny damskiej ogólnej wartości 2000 zł.
Kradzież zauważono rano, przy otwarciu
składu.

— Pod adresem prez. miasta Włodka
nadeszło pismo od Polskiego Związku Pły­
wackiego, w którym związek dziękuje za­
rządowi miasta naszego ,,za wybitne życz­
liwe ustosunkowanie się do akcji pływania
wśród młodzieży”. Grudziądz dzięki życzli­
wemu ustosunkowaniu się prez. Włodka

zajmuje przodujące stanowisko w dziedzi­
nie rozpowszechniania nauki pływania w

całej Polsce. Sądzimy, że i w tvm roku
tak będzie.
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Wolne zawody za kratkami.Kronika

GM'liiSKZ%
Gdynia, dnia 23 m aja 1938 r.

Dyżur w nocy mają w bieżącym tygodniu
następujące apteki:

x\pt.eka pod Gryfem, ul. Starowiejska 34,
telefon 51 29.

Apteka mgr. Grodzkiego, ul. Morska 155.

Apteka Bałtycka, ul. Śląska 42.

Apteka Nadmorska w Orłowie Morskim,
ul. Orłowska.

Przedstawicielstwo ,,Dziennika Bydgo-
skiego” mieści się: Skwer Kościuszki 24
(nad cukiernią Fangrata), tel. 14 60.

Telefony: Straż pożarna 17-08, pogotowie
ratunkowe 12-40, kom. policji 16-11.

REPERTUAR E IN :

Bajka: ,,Pat i Patachon” i ,,Czarny Hra­
bin”.

Morskie Oko: ,,Księżniczka Cygańska” .

Miraż Orłowo: ,,M ały Czarodziej”.
Lido: ,,Niewidzialne małżeństwo" .

Lily — Chylonia: ,,Bengalski tygrys'1.
Polonia: ,,Przy drzwiach zamkniętych".
Zorza: ,,Trafalgar" .

- Roczne Kursy Handlowe, w Gdyni, ul.

Starowiejska 17 m. 5 przyjmują zapisy na

nowy rok szkolny 1938-39 w godz. 10—11 i
16-18 . Kursy mają na celu przygotowanie
młodzieży do pracy biurowej w handlu
i przemyśle. Nauka trwa rok i odbywa się
w godzinach przedpołudniowych. Kursy są

uprawnione przez Kuratorium Szkolne.
Warunki przyjęcia ukończonych 14 lat i
szkoła powszechna. (8947

— Fałszowali książeczki żeglarskie.
Policja zatrzymała szofera L. W. i pie­
karza J. S. obu pod zarzutem fałszer­
stwa dokumentów tj. książeczek zagra­
nicznych żeglarskich na podstawie któ­
rych nabywcy tychże przyjmowani byli
na statki zagraniczne w charakterze

marynarzy. Przytrzymany Wolf przy

współudziale Szymańskiego, sprzedał
kilka takich zaświadczeń po cenie 200
zł różnym osobom. Przekazani zostali
do dyspozycji sądu.

— Może był w nędzy? Władze zatrzy­
m ały pewnego 40-letniego robotnika,
pod zarzutem kradzieży 1 kg sera i je­
dnej butelki lemioniady łącznej wart.

3 zł z bufetu poczekalni Portowego Biu­
ra Pośrednictwa Pracy. Ser i lemionia-
da to nie szpilka brylantowa, dlatego
biedaczysko będzie pewnie mniej suro­
wo ukarany od tych co nie kradną ale

defraudują.
— Nowa linia regularna. Do U rzędu

Morskiego zgłoszona została przez Żeglugę
Polską w imieniu firmy armatorskiej
,,A pwienot,a Kugniecibas Akciju Sabiedri-

bą" w Rydze nowa linia okrętowa, utrzy­
mująca regularną komunikację między por­
tami Gdynia — Gdańsk — Ryga — Liba-
wa wzgl. Ventspila. Na linii tej kursować

będzie w odstępach 14-dniowych statek

,,Arethusa" począwszy od dnia 1. VI. br.
— Komisje sanitarao-estetyczne. P o w o ­

łane do życia przez komisarza rządu ko­
misje sanitarno-estetyczne dla IV rejonów
wielkiej Gdyni rozpoczynają swe prace w

terenie. W pierwszym rzędzie komisje re­
jonowe przepracują główne ulice poszcze­
gólnych dzielnic miasta. Technikę pracy
komisji ustalono w ten sposób, że komisje
wydawać będą po lustracji odpowiednie o-

pinie, na podstawie których Nadzór Budo­
wlany opracowywać będzie swoje zarządze­
nia. W ykonanie tych zarządzeń kontrolo­
wane będzie ponownie przez komisję sa-

nitarno-estetyczną.
— Wycieczka Stow. ,,Synów Polski"

przybywa do ojczyzny. W dniu 26 maja
przybywa do Gdyni na ,,Batorym" wyciecz­
ka Stowarzyszenia ,,Synów Polski" ze Sta­
nów Zjlednoczonych w liczbie 30 osób pod
przewodnictwem Leona Cieciucha. Wy­
cieczka odbędzie 16-dniową ,,turę" po Pol­
sce, zwiedzając Gdynię, Poznań, Częstocho­
wę, Kraków, Wieliczkę, Zakopane, Lwów,
Warszawę i Wilno.

Dzień Matki.

Gdynia obchodzić będzie ,,Dzień M atki"
29 bm., utrwalając w sercach naszej dzia­
twy w dniu tym głęboką wdzięczność i u-

wielbienie dla Matek.

,,Dzień M atki'1 rozpocznie Gdynia dzięk­
czynnym nabożeństwem w kościele Serca

Jezusa 29 bm. o godz. 9.15, następnie uro­
czystymi akademiami, zorganizowanymi
przez młodzież szkolną spod znaku PCK

pod kierunkiem pp. nauczycieli — opieku­
nów Kól Młodzieży PCK.

Wolna Trybnna.
P. Stanulewicz nadsyła nam pismo

w którym prosi o umieszcze'nie wzmian­
ki, ż e cofa niniejszym zarzuty przeciw
jednemu z lekarzy, zawarte w swym ar­
tykule sprzed pół roku, któi*e na jego
odpowiedzialność zamieściliśmy w Wol­
nej Trybunie z dnia 19 listopada

W piątek odibyły się dwie rozprawy są­
dowe przeciw przedstawicielom wolnych
zawodów, którzy osiądą za kratkami.

Jan Sł. muzyk częsty bywalec świetlicy
Związku Rezerwistów na Grabówku, tak

ją sobie upodobał, że coraz to inny dro­
biazg zabierał sobie na pam iątkę. Gdy
jednak wyniósł nawet łóżko połowę, zo­
stał przychwycony, a że miał już za so­
bą 12 wyroków skazujących otrzym ał

Ostatnio odbyło się w Izbie Przemysło­
wo-Handlowej w' Gdyni posiedzenie izbo­
wej Komisji Morskiej pod przewodnictwem
radcy J. Rummla.

Komisja Morska, po wysłuchaniu refe­
ratu biura Izby o obecnym stanie i liczeb­
ności koncesyj w porcie gdyńskim na zała­
twianie formalności celnych, przeprowadzi­
ła wyczerpującą dyskusję nad tą spraw'ą
i uchwaliła wniosek o konieczności poczy­
nienia kroków ze strony Izby, aby jej opi­
nie w tej dziedzinie znajdowały u czynni­
ków decydujących należyte uwzględnienie.
Następnie Komisja Morska zaznajomiła się
ze spraw'ą szkolenia przez Izbę za granicą
klasyfikatorów bawełny — Polaków i u-

znała dotychczasowe prace Izby w tym za­
kresie za celow'e i pożyteczne, zwłaszcza w

związku z mającym nastąpić w niedalekiej
przyszłości uruchomieniem w Gdyni arbi­
trażu bawełny. Jak wynikało z danych,
przedłożonych Komisji Morskiej, szkoleni

przez Izbę w portach zagranicznych klasy­
fikatorzy bawełny — Polacy zdołali osiąg,
nąć tak dodatnie wyniki w swej pracy, że

będą mogli w zakresie prac arbitrażowych

Piąty zwyczajny walny zjazd Pom. KPW

ś.cba;rakteryzował wysoki poziom, jaki towa­
rzyszył zarówno przemówieniom poszcze­
gólnych mówców, jak również i dyskusji.
Zasługa spada w tym 'wypadku na przewod­
niczącego zjazdu p. posła Starzaka z W ar­
szawy, prez. za -rządu gł. Ua zjiazd przybyło
około 200 delegatów z całego Pomorza.

Po nabożeństwie w kościele Najśw. Ma­
rii Panny, delegaci i poczet sztandarowy
udali się przed pomnik I Marszałka Polski,
gdzie złożyli wieniec. W wielkiej! sali Dy­
rekcji Kolejowej rozpoczęt-o obrady, które

zagaił prezes Pom. KPW kom. rez, Kłossow-

ski, witając przedstawiciela p. wo-j. pom. p .

nacz. Grzanki, delegata wojska, dyr. K. P . K.

inż. Dobrzyokiego, reprezentantów pokrew­
nych orgaufiizacyj, gości i prasę.

W swym zwartym i mocnym przemówie­
niu, p. kom. Kłossowski dał krótki pogląd
na do'tychczasową działalność Pom. K. P .

W., podkreślając ofiarność organizacyjną
członków oraz zapał w pracy.

Przemówienie wywarło na zebranych
mocne wrażenie. W imieniu p. wojewody
przemawiał p. nacz . Grzanka, podkreślając
doniosłą misję, jaką spełnia KPW.

Po krótkiej przerwie nastąpiły obrady.
Po wzniesieniu okrzyków na cześć P. Pre­
zydenta R. P . i Marszałka Rydza-Śmigłego,
po oddaniu Pierwszemu Marszałkowi Pol­
ski hołdu i uczczeniu pamięci zmarłych
członków KPW, przystąpiono do porządku
obrad. Dyr. Dobrzycki wręczył odznakę P.

W. za zasługi pp.: kom. Kłossowskiemu
oraz Sperkiemu.

Wzruszającym momentem było uroczy-

22 bm. odbyło się w Toruniu uroczyste
otwarcie sezonu sportów wodnych.

Po złożeniu wieńca przed pomnikiem
marszałka Piłsudskiego, z górą 300 wio­
ślarzy, żeglarzy i kajakowców, udało

się do ośrodka sportów' wodnych, gdzie
nastąpiła uroczystość otwarcia.

Po przemówieniu przew. Międzyklu-
fcowego Komitetu Sportów Wodnych p.

kpt. Kwiatkow'skiego, p. prez. m. Toru­
nia Raszeja dokonał podniesienia ban­
der wszystkich klubów i sekcyj.

Na uroczystym otwarciu sezonu o-

becni byli: przedstawiciel p. Woj. Pom.
nacz. Cichalewski, przedstawiciel kom.

garnizonu kpt. Romański oraz delega­
cie wojskowe.

Po podniesieniu bander ks. Kiedrow-
ski dokonał poświęcenia dwóch łodzi,

6 miesięcy1więzienia.
P. Stanisław Sam. lingwista, nauczy­

ciel języków, wolał znaleźć intratniejsze
zajęcie i dał ogłoszenie, że poszukuje in­
kasentów i nawet woźnych na ,,świetną'*
posadę. Oczywiście z kaucją. Zdołał

nabrać naiw niaków na kilkaset złotych,
po czym wróci do studiów nad obcymi
językami w samotnej celi gdzie spędzi
7 miesięcy.

w Gdyni pracować samodzielnie.

Sprawy te omawialiśmy już parokrotnie
i wyrażamy na tym miejscu nadzieję, że

kiperzy — Niemcy w rodzaju ,,Grafa von

Okocim" powrócą nareszcie do Vaterlan-
du.

,,N iech pan upchnie u żyda1*!
Do redakcji naszej przybył jeden z przy­

jaciół naszego pisma prosząc o radę w

wielkim swym kłopocie. Posiadał obliga­
cję Pożyczki Narodowej na 100 złotych i
chciał ją spieniężyć. W banku jednak od­
mówiono mu, natomiast udzielono rady:
,,niech pan spróbuje sprzedać pokątnie,
niech pan upchnie u żyda!”

Zamiast do żyda, czytelnik nasz przy­
szedł do nas.

Zawstydziliśmy się bardzo, że tak w

bankach gdyńskich się urzęduje.
* **

P. S. A propos: Cóżz tymi 50.000 wyło­
żonymi za p. dyr. Kugla?

ste uczczenie i wynagrodzenie bohaterskie­
go wyczynu pracownika kol. z Kowalewa

p. Antoniego Kamperta, który w czasie

wojny polsko-bolszewickiej z narażeniem

własnego życia wyniósł z poła walki ran­
nego pułkownika. Wśród gromkich okla­
sków p. dyr. Dobrzycki wręczył p. Kamper-
towi dekret z awansem służbowym.

Po sprawozdaniach koinisyj, w imieniu
kom. rew . p . Stanowski wniósł o absoluto­
rium. Sprawozdania w imieniu poszczegól­
nych komisyj składali: mandatowej — p.
Felchnerowski; gosp. — p. Klimiuk; kom.
wniosków - p. Kwaśniewski; kom. głów­
nej — inż. Makowski.

Zarząd wybrano w składzie nast.: pre­
zesem kom. J. KłoseowBikiego., c złonkami: pp.
T. Galiński, inż. Lęcznarowicz, W . Kmini-

kowski, Gojżewski, Cwenarski, Orłowski,
Kolaszowski, Grudziński, Przybylski, Brze­
ziński, Sperski, Pawlak, Mastalerz, Michal­
ski, Perski. Zastępcy: pp.: Mroszczak, Na-

ther, Górski, Pozorski, mgr Śmietana, Le­
wicki. Członkami kom. rew .: mgr Pisarski,
Torbiński, Stanowski. Zastępcy: Weycht,
Czyżewski. Sąd koleżeński: dr Harasehin,
Krajewski, mgr Gostkowski, Lupa, Kono­
piński.

Zjazd uchwalił wysłać depeszę do: P.

Prezydenta R. P ., Marsz. Rydza-Śmigłego,
Prem. Składkowskiego, min. Kom. Ulrycha,
Wojew. Pom. Raczkiewicza, ks. Biskupa
Okoniewskiego.

Odśpiewaniem Roty zakończono zjazd.
Uroczystość poświęcenia ośrodka wodne­

go nad Wisłą, oraz koleżeński wspólny o-

biad złożyły się na całość pracowitą, skład-

.nąimiłą.

5 kajaków, 11 osobowej kanadyjki, mo­
torówki KPW Pomorzanin oraz 8 kaja­
ków i 2 żaglówek P. 7 Toruńskiego Klu­
bu Kajakowców. W dalszym ciągu uro­
czystości odbyła się defilada wszystkich
łodzi na Wiśle. Na pierwszej łodzi u-

mieszczony został wieniec, który wrzu­
cony następnie do wody był symbolem
zbratania się braci wodniackiej z Wisłą.

WEJHEROWO. Śmiałej kradzieży doko­
nali nieznani złodzieje w warsztacie kra­
wieckim Stefana Szymańskiego w Wejhe­
rowie przy nl. Pierackiego. Sprawcy za­
brali ubrania i materiały na ubrania łącz­
nej wartości 900 zł. W oficerskich domach

wypoczynkowych w Juracie dokonano kra­
dzieży 22 poduszek z magazynu ,,kampin­
gu” O. D. W . Wartość poduszek wynosi
204,60 zł.

Kronika
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Toruń, dnia 21 m aja 1938 r.

Nocny dyżur pełnią apteki:
Pod Lwem - śródmieście

Św. Anny - Bydgoskie Przedmieście.
Pod Łabędziem - na Mokrem.
Nadwiślańska - Jakubskie Przedmieście-

Pogotowie straży pożarnej tel 12-44.

Pogotowie ratunkowe teł. 19-91.

Telefon nr 14-46 posiada przedstawiciel­
stwo ,,Dziennika Bydgoskiego** w Torunia.

REPERTUAR KIN:
Aria: ,,Niewidzialne małżeństwo”.

As: — ,,Ostrożnie z miłością".
Mars: ,,Na rozdrożach”.
Świt: ,,W arszawska cytadela".

— Wycieczka kursu gazowników bawiła
w Toruniu. W Toruniu bawiła wycieczka
kursu gazowników w liczbie 26 osób. Wy­
cieczka przybyła pod kierownictwem dyr.
gazowni bydgoskiej p. Klimczaka z Byd­
goszczy, gdzie odbywał się wyższy kurs ga­
zowników, obesłany przez wszystkie ośrod­
ki Polski. Do Torunia wycieczka przybyła
w celu zwiedzenia Polskiej Fabryki Wodo­
mierzy i Gazomierzy, która jest jedną z

najbardziej wzorowych tego rodzaju fabryk
w Polsce.

— Wystawa psów rasowych. Staranie m

Klubu Kynologów w Toruniu otwarta zo­
stała w hali powystawowej wystawa psów
rasowych. Wystawa, która obejmuje po­
nad 150 okazów psów rasowych, budzi duża
zainteresowanie.

Wie(kizjazd wojewódzki pracowników
samorządowych woj. pomorskiego.

Toruń, 23. 5. Dnia 22 bm. w Toruniu od­
był się zjazd Zw. Prac. Sam. woj. pom. Po
nabożeństwie w kościele NMPanny, wy­
świetlany był w kinie ,,As" film z uroczy­
stości poświęcenia Domu Związkowego w

'Warszawie. Obrady zjazdu toczyły się we

Dworze Artusa. Na zjazd przybyli pp. nacz .

wyrlz. samorządowego Zakrzewski, prezy­
dent m. Torunia Raszeja, szereg burmi­
strzów miast pomorskich oraz przedstawi­
cieli organizacyj pokrewnych.

Obrady otworzył prezes Centr. Zarz. Zw.
Prac. Sam. Ter. F . Filipski, witając gości
i uczestników.

Insp. woj. dr Tomczyński wygłosił refe­
rat, naświetlając rolę i potrzeby terenu o-

raz pracę samorządu. Dalszy referat o spra­
wach samorządowych i pracowniczych wy­
głosił ujm ując wyczerpująco wszystkie bo­
lączki i potrzeby zawodowe pracowników
samorządowych.

W dyskusji po referatach omówiono po­
szczególne zagadnienia i przyjęto kilkana­
ście rezolucyj, domagających się unormo­
wania godzin pracy, uposażenia, szczebio-

wania, zwiększenia liczby etatów pracowni­
czych w jednostkach samorządowych,
wprowadzenia ustaw normujących prawa
i obowiązki pracowników samorządowych
we własnym zakresie związków samorzą­
dowych i inne.

Podkreślić należy, że jest to pierwszy
zjazd, który zetknął ze sobą pracowników
samorządowych z trzech odrębnych dotych­
czas terenów wojewódzkich, więc z woj. po­
znańskiego, warszawskiego i pomorskiego.
Nastrój jaki panował na zjeździe świadczy
0 serdecznym nawiązaniu stosunków kole­
żeńskich.

x ---------

ŚWIECIE. (t) Oddział Polsk. Tow. K rajo­
znawczego powstał w Świeciu 16 bm. na

zebraniu organizacyjnym w sali rady miej­
skiej. Obrady zagaił przy licznym udziale

obywatelstwa p. prof. Zieliński. Po zapi­
saniu się 36 obecnych na członków oraz za-,

zaznajomieniu się ze statutem, został w'y­
brany zarząd w nast. składzie: pp. prof.
Zieliński — prezes, Manthey — wiceprezes,
Andrzejew'ski — sekretarz, nacz. Ceranow-
ski — zastępca, w'łaśc. cukierni Kow'alski h

skarbnik. Jako kierowników poszczegól­
nych sekcyj w'ybrano pp. insp. szkolnego
Sołtysika do historyczno-muzealnej, bud.

Szymańskiego do letniskowo-turystycznej,
naucz. Lullę do ochrony przyrody, inec. Ła­
bęckiego do upiększenia miasta, red. Toma­
sika do propagandowej.

CHEŁMNO. (Im) Kino Apollo: 24 bm.

,,M agiczny klucz”.
— Przed paru dniami w zagrodzie rol­

nika Hermanna w Folgowńe pow'. chełmiń­
skiego wybuchł pożar. Pastwą żywiołu pa­
dły: dach i sufit budynku gospodarczego,
mieszczącego w sobie, chlewy, spichlerz
1drzewnicę, drewniana stodoła z martwym
inwentarzem łącznej wartości 18.935 zł. Do­
chodzenia w toku.

— Wskutek zarządzeń władz rozpoczęły
się prace nad upiększeniem domów w

Chełmnie. Byłoby pożądanym , aby czyn­
niki, dbające o estetyczny wygląd miasta,
nie zapomniały odnowić chodników ulicz­
nych, które sw'oim wyglądem psują cały u-

rok.
— Władze wojskowe w Chełmnie zarzą­

dziły, aby z rozpoczęciem sezonu odbyw'ały
się koncerty publiczne na plantach miej­
skich i to dwa razy w tygodniu.

Posiedzenie komisji Morskiej
Izby Przemysłowo-Handlowej w Gdyni

Kolejarz pomorski w awangardzie
obrony narodowej.

Uroczyste otwarcie sezonu sportów wodnych
w Toruniu.
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kalendarzyk
Dziś: Jana Ghr.
Jutro: NMP Wsp. Wiernych.
Wschód słońca o godzinie 3.54.
Zachód słońca o godzinie 20.00.

Stan pogody.
Polepszenie się stanu pogody.

Ochłodzenie, które ogarnęło już całą nie-|
mai Polskę (z wyjątkiem Podola i Pokucia) 1
zostało spowodowane napływem ęhłodnego|
i dość wilgotnego powietrza polarnego z i

północy. Wczoraj w godzinach popołudnio-1
wych drobne deszcze przepadywały miej |
scarni na Mazowszu oraz na Śląsku, Wyży-|
nie Małopolskiej, w Krakowskim i na Pod-1
halu. Na pozostałym zaś obszarze kraju by-i
ło na ogół chmurno z większymi przejaśnię-1
niami. Temperatura o godz. 14 wynosiła od|
9st. nad morzemdo26st.na Pokuciui291
st. na Podolu. W górach notowano 5 st.,
na Kasprowym Wierchu, a 13 st. w Zakopa
nem. Dziś rano w Bydgoszczy rozpogodze­
nie się i nieco cieplej. Przewidywany prze­
bieg pogody: Polepszanie się stanu pogody,
począwszy od północy kraju. Na południu
gdzieniegdzie zanikające deszcze. Nieco cie­
plej.

c.
O'.
ci y 8tan
^ dzitiejszy

Słati

włszorajBzy

Czy będzie wojna?
O niczym innym nie mówiono wczoraj

— na trybunach podczas zlotu sokołów,
przy oblężonych bufetach kongresu pocz­
towców, na zebraniach i majówkach ro­
botników, a nawet na statku wycieczko­
wym, płynącym po Brdzie (tylko jeden
z powodu niepewnej pogody wypłynął...);
każdy byt ciekaw nowin z Czechosło­
wacji.

,,Kącik filozofów" w kawiarni Szmel-
tera był oblężony. Porzucono szachy, za­
głębiając się w mapy krainy Sudetów,
ziemi zaolżańskiej i ,,węgierskiej strony'1
— dzieląc przysłowiową skórę niedźwie­
dzia.

— Hola, panowie! - Anglia, Francja,
\Sowiety, nie dopuszczą do rozbioru Cze­
chosłowacji! — ostrzegał ktoś bardziej
|w arkana polityki międzynarodowej wta-

\jemniczony.

Nastroje kawiarniane przypominały
prawie co do joty nastroje z 1914 roku

po zabójstwie w Serajetvie.
Niech na całym świecie wojna — byle

polska wieś spokojna...
Wieśniacy tymczasem wychynęli na

pola, oglądać zasiewy, czy wschodzą, czy
nie ucierpiały. Bo deszczyk pięknie zie­
mię zrosił, ale przydałoby się więcej
słońca.

- Przed żniwami wojny nie będzie,
twierdzą ludzie doświadczeni, zaglądają­
cy do młyna i do pustej skrzyni.

A co się zwlecze...
Od ognia, głodu i wojny, zachowaj

nas Panie! — śpiewamy w suplikacjach.
Jak na maj, gdzieby to lepiej na zie­

lonej łączce się bawić i trelów ptasząt
słuchać, nastroje minorowe.

Jednak, uszy do góry. , ,Sie nie bóju.

Termometr wskazywał dziś rano

DYŻURY NOCNE APTEK
od 23-26 maja 1938 r.:

1) Apteka pod Aniołem, ul. Gdańska, te­
lefon 3385.

2) Apteka przy Placu Teatralnym, Mar­
szałka F'ocha, tel. 1962.

3) Apteka Tarasiewicza, ul. Orla, tele­
fon 3146.

Telefon Pogotowia Ratunkowego 26-15.
-------- - j --------

- MUZEUM MIEJSKIE przy Rynku im.
Marsz. Piłsudskiego — otw arte codziennie
od godz. 9—16, w niedzielo i święta od go­
dziny 11—14. Obecnie w Muzeum wystawa
prac artystów bydgoskich ze zbiorów M u­
zeum Miejskiego.

- MUZEUM MIEJSKIE - Bielawki, ul.
Br. Pierackiego 8, otwarte codziennie od

godz. 11 - 18. Obecnie wystawy: dzieł Ar­
tura Grottgera ora z ,,Wystawa Darów":
obrazy L. Wyczółkowskiego i rzeźby Kon

stantego Laszczki.

Z TEATRU MIEJSKIEGO.
Dziś, w poniedziałek ukaże się po raz

ostatni niezmiernie melodyjna i piękna o-

peretka Granichstaedtcna ,,ORŁOW” z

udziałem pp.: Carnero, Wańskiej, Domo-

sławskiego, Chrzanowskiego, Tatrzańskiego
i Wawrzkowicza. Orkiestra symfoniczna
61 p. p. Wlkp.

We wtorek, środę i czwartek w dalszym
ciągu na repertuarze świetna komedia Lasz-
lo ,,W PERFUMERII” w doskonałej reali­
zacji aktorskiej i reżyserskiej.

W czwartek, dnia 26 bm. o godz. 16 da­
ną będzie po cenach zniżonych wesoła ko­
media muzyczna P. Weissa ,,PST...JANIE(”,
w której doskonale zgrany zespół prześciga
się w humorze, werwie i wesołości.

Już w nadchodzącą sobotę, dnia 28 bm.
wchodzi na, repertuar naszej sceny wybor­
na komedia Berstla ,,WESOŁY MEZA­
LIANS”. Próbami kieruje reżyser K. Ko­
recki, obsadę tworzą pp.: Arczyńska, Bro-

chocka, Czechowska, Jabłonowska, Morozo-
wiezowa, Podgórska, Butrym, Dytryeh, Ko­
recki. Leśniowski. Lochman, Rewkowski,
Serwiński, T atrzański i Winczewski.

Scprocf
Kawiarnia 281

płac teatralny Goóziennie koncert

w niedziela Iświęta małinće!

W sprawie opiat stemplowych
od notarialnych umów pożyczkowych.

W związku z udzielaniem właścicielom

gospodarstw rolnych pożyczek długotermi­
n-owych na spłaty rodzinne, Państwowy
Bank Rolny zawiado'mił Pomorską Izbę
Rolniczą, na podstawie pisma, otrzymanego
od Izby Skarbowej w Grudziądzu, że w

przyszłości notarialne umowy pożyczkowe,
które Państwowy Bank Rolny zawiera z

kredytobiorcami, będą obciążone dod-at-ko­
wą opłatą stemplową od przekazu lub od

darowizny, która dotychczas przez notariu-
a*ów nie byla pobierana.

Już wśrodęrozpoczynamydruk nowejpowieści

ZenonaRóżańskiegop.t.

Zlot sokoli w Bydgoszczy dowiódł,
że Sokół jest organizacją żywą i potrzebną.

Wielki dzień przeżył wczoraj okręg V

Dzielnicy Pomorskiej Sokoła. Doroczny zlot

odbyty w Bydgoszczy był nie tylko dowo­
dem, że Sokół jest wierny swej wielkiej
idei, zawartej w haśle ,,W zdrowym ciele
— zdrowy duch", był nie tylko wewnętrz­
nym przeglądem sii i postępów, ale do­
wiódł społeczeństwu, że i dziś jest organi­
zacją równie żywą i potrzebną, jak był
nią za czasów zaborczych, kiedy to zada1
niem jego było wyrabianie w polskiej mło­
dzieży poczucia przynależności do wielkie­
go narodu i sposobienie muskułów do

dźwigania zwycięskiego oręża.
Sokół i dziś jest organizacją żywą. I dziś

dba o zdrowe ciało. I dziś krzewi zdrowego,
narodowego ducha, wie bowiem, że wła­
śnie to są czynniki, na których oprzeć się
musi nasza państwowość.

Takie spostrzeżenia poczynić musiał

każdy, kto był świadkiem wczorajszych
igrzysk sokolich — rewii karności, tężyzny
fizycznej i zdrowego ducha.

Swój wielki dzień rozpoczęli sokoli
Mszą św., wysłuchaną w kościele Ks. Ks.

Misjonarzy. Po Mszy św., już o godz. 7,30
odbyli próby ćwiczeń zlotowych, po któ­
rych rozpoczęli zawody lekkoatletyczne
dzielnicowe. Ćwiczenia półfinałow e gier w

siatkówkę i koszykówkę wypełniły godziny
przedpołudniowe.

Druga część zlotu rozpoczęła się defila­
dą wszystkich oddziałów ćwiczących i nie-

ćwiczących o godz. 16-tej. Przed oczami go­

ści: starosty pow. i grodzkiego p. Suskie­
go, prezydenta miasta p. Bareiszewskiego,
przedstawicieli wojska pp. pplk . Hell-
man-Rawicza i kpt. Kłosowskiego, red. Le­
cha Teski, ks. Brandysa, dyr. Matuszew­
skiego, dr. Nieduszyńskiego, b. wiceprezy­
denta miasta Chmielarskiego i zapełniony­
mi publicznością trybunami przesunęły się
liczne, bo liczące wiele setek, szeregi soko­
lic i Sokołów. Ogółem w defiladzie, podo­
bnie jak w ćwiczeniach i zawodach wzięło
udział 16 gniazd.

Po defiladzie uroczyście wciągnięto na

maszt flagę i oficjalnie otwarto zlot.

Rozpoczęły się popisy; zawodniczki i za­
wodnicy rozgrywali finały lekkoatletyczne
(wyniki techniczne podajemy niżej). Popi­
sała się swymi ćwiczeniami młodzież żeń­
ska i męska, kolarze, wykonali wspaniałe
reje, gimnastycy efektowne, hucznymi okla­
skami powitane, ćwiczenia na przyrzą­
dach. Specjalnymi ćwiczeniami popisali
się sokoli i sokolice z Koronowa, którzy
m. in. wykonali ,,mazura".

Wielkie uznanie publiczności uzyskały
,,trojak" i ,,kujawiak". Niemniej sprawnie
przeprowadziło gniazdo VIII i młodzież

gniazda I pokazy ratownictwa.

Piękne piramidy i ćwiczenia wolne za­
kończyły popisy, po czym po ściągnięciu
flagi, śpiewem ,,Wszystkie nasze dzienne

sprawy" oficjalnie zakończono zlot.

Wyniki zawodów sokolich podajemy w

,,Tygodniku Sportowym".

Oszczędzać surowce!

H Pod adresem Monopolu Zapałczanego.
I Swego czasu czytałem, nie pamiętam już
| w którym to czasopiśmie, że ukarano,
| względnie noszono się z podobnym zamiar
I rem ukarania pewnego obywatela za to, że
i przepołowił zapałki. Umotywowano tę
| ,,zbrodnię" chęcią zysku, gdyż tą drogą zdo-

1bywał ów stawny obywatel podwójną ilość
I zapałek z jednego pudełka. Na czym się o-

istatecznie ta historia skończyła, nie wiado-
śmo. W każdym bądź razie warto ją sobie'
| przypomnieć chociażby tylko dlatego, że ze

5 wszystkich stron dolatują nas donośne wo-

i łania: Brak surowców! Lasy topnieją! etc.

I Czy nie byłoby pożądanym , chociażby
| tylko w imię powyższych wołań, aby Mono-

!pol Zapałczany nareszcie przystąpił do ,,re-
iduk cji objętościowej" (o ile tak można się
i wyrazić) zapałek?! Zapałka — taik przy-
5 puszczam — o połowie swej obecnej środni-

"cy spełniłaby na pewno równie dobrze swe

'J zadanie, jak obecnie, a przyniosłoby to wiel­
kie korzyści nie tylko Monopolowi Zapał­
czanem u (oszczędność surowców!!!), lecz
także obywatelom, gdyż nie przypuszczam,
aby podobna m anipulacja nie wpłynęła,
chociażby tylko w drobnej mierze, na pota­
nienie zapałek.

Jedynym ,,contra" - byłaby konieczność
zm iany naizwy z ,,za -palka" na ,,zapaieczka",
a poza tym ,,pudełko" na ,,pudełeczko", co

niewątpliwie zostaioby mile przyjęte przez

wszystkich.
Kościerzyniak.

Przygotowanie samoobrony ludności.

Ukończony został w Bydgoszczy pierw szy
etap pracy nad przygotowaniem kierowni­
ctwa tj. komendantów obrony przeciwlot­
niczej domów (bloków) mieszkalnych. Ko­
mendantów domów przeszkolili instruktorzy
LOPP.

Komendanci wykonują obeonie następu-
jące czynności: 1. wyznaczają osoby do o-

brony przeciwlotniczej domu, 2. lokale na

pomieszczenia schronowe, 3. dozorują upo­
rządkowania stryc-hów.

Właściciele wzgl. administratorzy do­
mów winni udostępnić komendantom wgląd
dó ksiąg meldunkowych.

Niektórzy mieszkańcy przy porządkowa­
niu strychów nie wykonali tej czynności
zgodnie z obowiązującymi przepisami, n ie

usunęli wszelkich przedmiotów, a niektó­
rzy usunęli przedmioty łatwopalne tylko
na czas kontroli, by po ukończeniu tych
prac znowu zanieść na poprzednie miejsce.
Takie- postępowanie obywalcli utrudnia w

dużym stopniu racjonalne przygo'towanie
samoobrony. Winni będą karani.

Kronłha żałobna.

Ś.p . AntoniPiliński.

Cierpiący od dłuższego czasu n a serce

znany przemysłowiec bydgoski śp. Antoni
Piliński zmarł nagle w sobotę, dnia 21 bm.

po południu w wagonie kolejowym pociągu
zdążającego z Gdyni do Bydgoszczy. Zm arł

niespodziewanie w przeddzień wyjazdu na

kurację do jednego z uzdrowisk, dokąd mu

lekarze zalecili się niezwłocznie udać...

Śp. Antoni Piliński urodzi! się 18 listo­
pada 1883 r. w Lidzbarku na Pomorzu. Po
ukończeniu gimnazjum pelplińskiego obrał

po rodzicach zawód kupiecki. W r. 1911

otworzył dom handlowo-komisowy w Byd­
goszczy, otwierając w dwa lata później
filię w Grudziądzu. W r. 1914 wykupił z

rąk niemieckich fabrykę musztardy O. La-

stiga w Bydgoszczy, istniejącą od 1867 r.

W roku 1919 przeniósł fabrykę na Nowy
Rynek, powiększając ją znacznie i rozsze­
rzając działy fabrykacji na oleje jadalne,
ocet i ogórki sterylizowane. Zmarły był
wzorem pracowitości, jako szef firmy wy­
magał od swoich pracowników wytężonej
pracy, lecz sam zawsze świecił przykła­
dem. Dążeniem jego było wytworzyć typ
kupca postępowego. Społecznie m niej się
udzielał, za to nigdy nie odmawiał pomo­
cy radzie parafialnej, której był członkiem.

Był także radcą Izby Handlowej, członkiem

Związku Fabrykantów i Tow. Kupców. Na­
leżał do Klubu Polskiego i do Bydgoskiego
T-wa Łowieckiego. O zaszczyty nie dbał,
odznaczał się skromnością i prawością
charakteru. Był przemysłowcem i w jednej
osobie kupcem o niespożytej energii. Zgasł
przedwcześnie, pozostawiając jednak po so­
bie wspomnienia najlepsze. - R.i.p.

Bydgoskie Tow. Wioślarskie.
Plenarne zebranie pdbędzie się w piątek

27 bm. o godz. 20,15 na przystani B'.T.W.
Ważne sprawy (regaty, otwarcia). Liczne

przybycie konieczne.

- Polski Biały Krzyż dziękuje Zarządo­
wi Miasta za wydatną pomoc w ,,Tygodniu”,
prasie miejscowej za propagandą, firmie

,,Radiolavox” wł. p. Porzyński. ul. Dworco-
kwa 64, za bezpłatne udzielenie megafonów
na apel młodzieży w dniu 11 m aja oraz dla

propagandy Polskiego Białego Krzyża w

dniu 14 i 15 bm., firmie inż. Dziembowski
za wypożyczenie plyt, dyrekcji K. K. O.
oraz Zw. Pracowników K. K. O. miasta Byd­
goszczy, dyrekcjom kin ,,Apollo” i ,,Kristal”,
panom nauczycielom Jackowi i Darnowskie-

mu, p. red. St. Strąbskiemu, wszystkim pa­
nom oraz członkom cechów, związków i

organizacyj współpracujących w kweście,
firmie Bydgoski Dom Towarowy, firmie
Bracia Matecey, zarządowi Sokoia. orkie­
strze P.P.W., orkiestrze K.P.W.ihar­
cerstwa za propagandę Polskiego Białego
Krzyża składa staropolskie ,,Bóg zapiać”
zarząd Polskiego Białego Krzyża w Byd­
goszczy. ,

— Dyrekcja Prywatnego Żeńskiego Gim­
nazjom im. M. Curie-Skłodowskiej (pełne
prawa szkól państwowych) podaje do wia­
domości, że przyjmuje zapisy dó egzaminu
wstępnego do kl'. I i wyższych codziennie
w godz. od 9—13. Jednocześnie zawiadamia

rodziców, że egzaminy do ki. I. rozpoczy­
nają się w dniu 22 czerwca. Zgłoszenia do
liceum przyjmowane będą do dnia 25 czerw-

ea, codziennie w godz. od 9—13 w kance­
larii gimnazjum. (9454

— Popisy strzeleckie naszych myśliwych.
Staraniem bydgoskiego Tow. Łowieckiego
odbyło się ub. niedzieli na strzelnicy w

Czyżkewku pierwsze w tym roku strzela­
nie o nagrody. W odstrzale rzutek (asfal­
towych krążków, imitujących gołejbie) pier­
wszą nagrodę wraz z wielką nagrodą prze­
chodnią zdobył p. starosta Suski, drugą —

p. leśniczy Olejniczak, trzecią — p. Łukiew-

ski, ziemianin z Janowa, W klasie drugiej
czołowe miejsca zajęli pp. Kolańczyk. Na
eiadek i Soboczyński jun. Kulą do rogacza
celnie trafili pp. dr Siemiątkowski, Nasia-
dek i dr Obarski. Konkursowe popisy pań
w strzelaniu bronią, małokalibrową przy­
niosły laury i nagrody paniom: Pilaczyń-
skiej (,.Hubertus"), inż. Węglarzowej i He
lenie Tepperowej.
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,,DZIENNIK BYDGOSKI", wtorek, dnia 24 maja 1938 r. Nr 118,
gig aa '.as

W sobotę dnia 21 maja 1938 r. zasnął w Panu ś. p.

Członek Rady Parafialnej
Kościoła Farnego

we wieku lat 54.

W Zmarłym tracimy bardzo gorliwego i przykładem życia
budującego parafianina i cenionego Członka Rady Parafialnej.

Obrzędy pogrzebowe odbędą się we wtorek, 24. bm.
o godz. 10.

Ks. Kan. Józef Schulz,
proboszcz

Rada Parafialna
kościoła farnego.

Bydgoszcz, dnia 23 maja 1938 r. (9626

Kongres pocztowców z całej Polski
obrcagluie w 9gdijosiczo.

MinisterstwoPoczt docenia koniecznośćpoprawybytu urzędników pocztowych.
Pełna gotowość pracownikówpocztowychdoobronyOjczyzny.

(ak) Po raz pierwszy odbywa eię w Byd­
goszczy zjazd delegatów kół miejscowych
Związku Pracowników Poczt, Telegrafów
i Telefonów Rzeczypospolitej, na który przy­
byto okoto 130 delegatów z całej Polski. Re­
prezentowane s-ą wszystkie najpoważniejsz-e
miasta, jak Łódź, Kraków, Wilno, Lwów,
Poznań, Gdańsk i inne, najliczniej jed-na-k
Wars-zawa, m. i-n. przybyły zstolicy trzy pa­
nie urzędniczki-te1efonietki. Na dwustu
członków wysłano na ko-ngres jednego de­
legata. Kongres poczto-wców, który przez

trzy dni obradow ać będzie w Bydg-oszczy
nad wszelkimi bolączkami u-rzędni-ków pocz­
towych i które-go głównym zadanie-m jest
szukani-e n-o-wych d-róg poprawy warunków

pracy i ptacy dla ciężko bytujących urządn.
po-cztowych, o tw arty został wczo-rajiszej nie­
dzieli bardzo uro-czyście w obe-cn-ości licz­
nych prze-dstawicieli wł-ad-z w Teatrze

Miej-skim.
Z Bogiem roz-poczęto zjazd. Z dzie-dziń­

ca centralne-go u-rzędu pocztowego przy ul.

Jagi-ellońskiej wyruszono w barwnym po­
cho-dzie z orkiestrą Po-cztowego Przysposo­
bienia W-ojs-ko-we-go na uroczyste n-abożeń­

'stwo do kościoła farnego. W po-chodzie po­
'wszechną uwagę zwracały liczne sztan-dary
organizacyj z wizerunki-e -m Matki Boski-e -j
Częstochowskiej i Orła Bia-ł-ego. O-gółem na­
liczyliśmy w pocho-dzie 16 sztandarów or­
gani'zacyj z Wil-n-a, Stanisławowa, Białego­
sto'ku, Lwowa, Grudziądza i innych miast.

Uro-czystą mszę św. odprawił ks. kanonik

Sch-ulz, a okoliczn-ości-owe piękne kazanie

wygłosił ke. Kopeć.
Z ko-ścioł-a ud-ano się w pochod-zi-e do gro­

bu Nieznanego Powstańca Wielko-polskiego,
którego uczczo-no ciszą i zł-o-żenie-m w ieńca

przeiz czło-nków zarządu głównego Związku
Pracow-ników Pocztowych. Nas-tępnie n-a

czele orkies-try pochód ruszył ulicami mia­
s ta d-o Te--atru Miejski-ego n a

uroczyste otwarcie kongresu.
Na s-ceni-e Teatru Miejskiego, pięknie u-

dokorowanej:, zajęli mie-j-s-ce członk-o-wie za­
rządu głównego o-ra-z prasa. Dele-gaci zajęli
miejs'ce na parterze i balkonie. O godz. 12,30
prezes zarządu głównego p. Tykwiński z

Warszawy przyw'itał w serdecznych słowa-ch

prze-dstawiciela minist-e(rstwa poczt i tele­
grafów, szefa gabinetu ministra płk. Ko-
minkowskiego, reprezentanta wojewody po­
m orsk ie -go p. starostę Suskiego, prezydenta
miasta Bgrciszewskiego, pre-zesa bydgoskiej:
dyre'kcji poczt p. inż. Kozubka, dyr. I. K. R.

Lesieckiego, posł-a Siodę, p-re-zesa C e n tr. K o­
m isji Porozumiewawczej p. Józefowicza z

Warszawy, prezesa Zw. Pracowników Tele­
technicznych p. Sochę ź Warszawy, prezesa
Związku Rzemieślników Chrześcijan p.
Godka, prz-edstawicieli pokrewnych organi­
zacyj i prasę. Miejsc-ową prasę rep-rezento­
w ał j-edyni-e ,,Dziennik Bydgoski". Po p rzy­
witaniu gości- i słow-ach wstępnych prezes
Wzniósł okrzyk na cześć Naj-jaśniejszej Rze­
czyposp-olit-ej, Pre-zyd-enta Mości-ckiego i
m arszałka Rydz-a-Śmigteigo, po czym orkie­
stra odegrała hymn n-arodo-wy i ,,Pierwezą
Bryga-dę" .

Z kolei witany gorą-co oklaskami zabrał

glos p. starosta Saski, który na wstępie u-

sp-rawiedliwił nieobe-cność pana woj-ewody.
Pan wojewoda bowiem ze względu na pro­
jektowane już o-d dłuższego czasu uroczy­
stości we Włocławku nie mó-gł przyjechać
n a ko-ng-res i po-lecił p-anu staroście złożyć
życzenia w Jeg-o imieniu. Dalej mówił p.
staros-ta Suski dosłownie: ,,Wybór Byd­
goszczy, na czternasty zjazd po-cztowców, jia-
ko największego miasta Wielkiego Pomo­
rza ma znaczenie sympto-matyczne, bo oczy
całej Polski skierowane są na Pomorze, na

jego wielkość, na jego wzmożoną pracę, na

jego ścisły i mocny związek z macierzą i na

jego niezaprzeczalną polskość".
Krótko przemówił nas-tępnie p. prezydent

miasta Barcisze'wski: ,,W imieniu miasta

wyrażam radość i równo-cześnie wdzi-ęczność
organizatorom dzisiejszego zjlazdu za to, że

właśnie Bydgoszcz jest miastem obrad
Państwa. Przyjmijci-e serdeczne życzenia
tego miasta, by zaws-ze myśli dzisiejszych
obrad kojarzyły się tak piękn-ie, tak skład­
nie i tak dobrze, jak ko-jarzą się myśli całej
lud-zkości, dzięki Waszej pracy. Obrado-m

Waszym ,,Szczęść Boże".

Pożyteczne ustosunkowanie się mini­
sterst'w a do postulatów organizacji.

Z kolea zab-ra głos sze-f gabin-e -tu ministra

poczt pik. Kominkowski, stwierdzając na

wstępie poprawny stosunek władz do postu,
latów wysuwanych p-rz-ez Związek Pracow­
ników Poczto-wych. Ostatni rok zaznaczył
się s-zere-giem realnych posunięć, zm ierza­
jących w kierunku poprawy bytu i warun­
ków p-racy urzęd-ników państwowych. Mi­
n iste rstw o docenia ważność zagadnienia po­
prawy bytu i jego konieczncść, aczkolwiek
ze w zględu na równowagę budżetu nie

wszystkie postulaty o-d razu mo-gą. być zrea­
lizo-wane . Po-dejście ministe-rstwa do tych
za-gadnień jest jednak pozytywne i jak naj­
bardziej życzliwe.

Po-za tym pik. Kominkows-ki wspomniał
jeszcze oważnej roli, jaką spełniają praco-w­
nicy po-c-ztowi w d-zie-dzinie o-bro-ny pań stw a .

Dział łącz-n-ościjest bowiem bardzo ważnym
działe-m w obronności państwa. Apelując
do współpracy zP. P . W . podkreślił, że PPW

współpraco-wać chce z wszys-tkimi dla dobra

naszej Ojc-zyzny. W końcu zło-żyli życze-nia
p. Józefowicz z Warszawy, imie-n-ie-m Cen­
tralnej Komisji Poro-zumiewawczej, po-dkre­
ślaj-ąc rolę organi-z-acji, dążących do po­
wszechnego do(brobytu w Polsce, a mówiąc
o osiągniętych wyn-ikach zaz-naczył, że uzy­

skano ul-gi w zakr-es -ie podatku spe-cjalnego
i po-większenie kontyngen-tu awansów, jiak
i inne d-robne poprawy, a j-ako ostatni złożył
życzeni-a p. Socha, imieniem Związku Pra­
cowni-ków Tele-technicznych.

Dotko-nano nastę-pnie wy-bo-ru prezydium
zjazdu. Na prz-ewodni-czące-go wybrano jed­
nogł-ośnie, p . Jaskulskiego z Warszawy, n a

zastępców pp. Ćwiklowskiego ze Lwowa,
Karnowskiego z Krakowa, Budzisza z War­
szawy i Kłodę z Bydgoszczy, na sekretarzy
pp. Giergielewicza z Warszawy, Bedejskiego
z Warszawy, Grzeczanika z Wilna i Man-

they'a z Bydgoszczy. W ybrano ta-kże człon­
ków do ko-misji samo-pomo-cy, poprawy by­
tu i warunków pracy, organizacyjnej, usta­
wodawstwa pracownicze-go, skrutacyjlno-
wyborcz-ej, i budżeto-we -j, do który ch weszli

deleigaci z różnych miasta Polski. Z Byd­
goszczy wes-zli w s-kład komisji skrutacyjino-
wybotrczej p. Niemkiewicz, ustawo-dawstwa

prac-owni-czeg-o p. Cyprian, ko-misj-i p op r a w y
bytu p. Manthey i sam-opomocy p. Wojiy-
nowski.

Przybyłego w czasie obrad ks. kanonika
Schnlza przywitano długotrwałymi, gorą-

IWiórek, 241 maga.
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.

6,15: Pieśń ,,Kiedy ranne wstają zorze”.

6,20: Gimnastyka. 6,48: M uzyka (płyty).
7,08: Dziennik poranny. 7,15: M uzyka (płyty).
8,00: Audycja dla szkół. 11,00: Audycja dla

poborowych. 11,15: Audycja dia szkół. 11,40:
Edward Grieg: Koncert fortepianowy a-moll

op. 16 (płyty). 11,57: Sygnał czasu i hejnał
z Krakowa. 12,03: Audycja południowa.
15,39: Wiadomości gospodarcze. 15,45: ,(Za­
gadka historyczna” — audycja dla dzieci

starszych. 16,05: Przegląd aktualności fi­
nansowo-gospodarczych. 16,15: Koncert ka­
meralny. 16,50: Pogadanka aktualna. 17,00:
,,Śląsk nieznany turystom”, odczyt (z Ka­
towic). 17,15: Potpourri w wykonaniu ze­
społu salonowego rozgłośni poznańskiej.
17,50: ,,Byla sobie ważka” - pogadanka (z
Wilna). 18,00: Wiadomości sportowe. 18,10:
Skrzynka techniczna. 18,25: Program na ju­
tro. 18,35: Audycja dla wsi (z Poznania).
19,00: ,,Nieśmiertelne książki” — wieczór
XVIII (ostatni): ,,Komedia ludzka” — Bal-

zaca. 19,30: Recital śpiewaczy Yrió Ikonen.

19,50: Pogadanka aktualna. 26,00: ,,Na Lua-
winowie muzyczka gra...” — wesoły montaż

majówkowy (z Krakowa). 20,45: Dziennik

wieczorny. 20,55: Pogadanka aktualna.

21,00: Koncert w wyk. orkiestry symfonicz­
nej (z Wilna). 22,00: Muzyka taneczna w

wykonaniu Malej Orkiestry P. R . 22,59:
Ostatnie wiadomości dziennika wieczorne­
go, przegląd prasy i komunikat meteorolo­
giczny.

ROZGŁOŚNIA POMORSKA.
11,40: Z suity Gustawa Ilolsta ,(Planety”.

13,00: ,,Rójka”, pogadanka rolnicza. 13,10:
Dla każdego coś ładnego (płyty). W przer­
wie o godz. 14,00 wiadomości z Pomorza
i parę informacyj. 18,10: Program na jutro.
18,15: Utwory skrzypcowe w wykonaniu
Franciszka Kaźmierczaka.; Przy fortepianie
Stanisław Chojecki. 18,35: Skrzynka techn.

18,45: Przed wyjazdem na letnisko — poga­
danka. 18,55: Wiadomości sportowe z Po:
morza. 23,00: Tańce i piosenki (płyty).

cymi oklaskami. Po uznaniu protokołu z

ostatniego walnego zjazdu za odczytany,
postanowiono wysłać telegramy hołdowni­
cze do Prezydenta Mościckiego, Marszałka

Śmigłego-Rydza, J. Em. ks. kardynała
Hlonda, ministra poczt inż. Kalińskiego i

byłego ministra poczt płk. Miedzińskiego.
Odczytano również telegramy nadesłane
od prezesa dyrekcji poczt w Poznaniu i in­
nych.

Hucznymi oklaskami przyjęto

deklarację o gotowości obrony
Ojczyzny,

będącą wyrazem głębokich uczuć patrio­
tycznych urzędników pocztowych a która
brzmi jak następuje:

Pracownicy pocztowo-telekom., posłusz­
ni nakazom rzetelnego obowiązku patrio­
tycznego, zadokumentowanego daniną ży­
cia i krwi, zło-żo-ną w zwy-cięskich walkach
0 Wolność i Niepodległość Polski pod Wo­
dzą Wielkiego M arszałka Józefa Piłsud­
skiego, stwierdzają swą pełną gotowość do

zbrojnej walki, gdy potrzeba dziejowa Pol­
ski tego zażąda. Pracownicy p.-t. dali nie­
jednokrotnie dowody, że sprawa obrony u-

kochanej Ojczyzny była i jest im zawsze

drogą i wierni będą najlepszym tradycjom
bohaterskiego żołnierza polskiego, uosobio­
nym w Armii, która jest dumą całego Na­
rodu. Swą gotowość do walki zbrojnej pra­
cownicy łączą nierozerwalnie z ideą stałe­
go postępu społecznego, która wzmacnia

siły moralne i materialne najszerszych
warstw społecznych i budzi w nich poczu­
cie pełnej odpowiedzialności za losy Pań­
stwa. XIV Zjazd Delegatów Związku Prac.
P. T. i T. Rp . p-od'kreślając przeto decy-du-jące
znaczenie klasy pracującej dla Państwa
1 Jego Sił Zbrojnych. Niestrudzoną pracą
w ciężkich warunkach dnia powszedniego
wykuwamy broń, gwarantującą pomyślny
rozwój Państwa, zgodnie z najżywotniej­
szymi ambicjami Narodu.

Po zamknięciu oficjalnej części otw ar­
cia kongresu udano się do Resursy Kupiec­
kiej, w której odbywają się wszystkie naj­
poważniejsze zjazdy. Ńasamprzód odbył się
wspólny znakomity obiad, podczas którego
delegaci okręgu lwowskiego, zadowoleni z

serdecznego i miłego przyjęcia w Resursie

Kupieckiej, zaśpiewali wesołe piosenki. Po

dwugodzinnej miłej pogawędce o godz. 5 -ej
po południu rozpoczęła się żywa dyskusja
nad sprawozdaniem zarządu głównego, któ­
ra przeciągnęła się do późnego wieczora.
Dziś od wczesnego rana rozpoczęła się
p-ra-ca w koimiej-ach. D alsze s-z-czegóły że- zj-a­
zdu w numerze następnym.

— Rewię dziecięcą, połączoną z wysta­
wą prac uczennic i pokazem racjonalnego
odżywiania niemowląt, urządza Średnia
Szkoła Zawodowa Żeńska przy ul. Konar­
skiego 5, dnia 29 maja br. o godz. 16.Pro­
jekty modeli artystki-malarki p. W .Radzie-

wicz-Winnickiej. Kiermasz, bufet. (9619

iziidi
Fryzjerka

na stałe potrzebna. Hen­
ryka Dietza 4, narożnik

Wiatrakowej. (9606
Bufetowa

rutynowana do obsługi
gości potrzebna zaraz.

Gdańska 81, Bar Okocim­
ski. (9604

Poszukuję
od I lub to czerwca fry­
zjerki egzaminowanej, po­
kój z utrzymaniem na

miejscu. Zgłoszenia Ino­
wrocław, Poznańska 9,
Szymczak Antoni. (9598

Poszukuje
się starszego stołowego
z 'kaucją blisko Gdyni.
Oferty do Dziennika Byd­
goskiego pod ,9594". (9594

Dziewczyna
przychodnia potrzebna za­
raz. Cukiernia Pomorzan-
ka, Świętojańska 21. (9593

Czeladnik
krawiecki potrzebny. Dłu­
ga1,m.6. (9584

Fryzjerka
potrzebna, posada stała
A. Śliwiński, Toruń, Pro­
sta 5. (9597

2 ekspedientki
rutynowane siły przyjmę.
Lampkowska, skład obu­
wia,Magdzińskiego 2. (9607

KZHDi
Ładny

słoneczny duży pokój z

utrzymaniem. Gdzie,wska­
że Dziennik. (9603

Ładnie
umeblowany pokój, blisko

dworca, od t. 6. do wy­
najęcia. Warszawska 11,
m, 6. 19605

Umeblowany
Mostowa 3-5 . 19608

Pokój
mały, całodzienne utrzy­
manie.Gdańska 62-5 .(5682

Pokój
słoneczny utrzymaniem
także przyjednym. Gdań­
ska 55-4 15677

ECEEElS
Piekarnie

wydzierżawię zaraz bar­
dzo korzystnie. Zgłosz.
Bogacki, Toruń, Szosa
Chełmińska 98. 19595

SCEED3
Zginął

mały wilczek (pies) oddać
za wynagrodzeniem. Ło­
kietka 17, m. 2. (9582

Fo%ieriery
rasowe--angielskie, ostro-

włose, 6 tygodniowe na

sprzedaż. Dr Iłowiecki,
Gdańska 36, tel. 21-06. (9620

Grafolog
Król. Jadwigi 1 3 -6 wybie­
ra szczęśliwe numery lote­
ryjne.

' 19577

Zgubiono
pamiątkowy wieczny ołó­
wek, oddać za wynagro­
dzeniem. Kordeckiego 6,
m. 3. t9572

Chiromantka
przepowiada. Eroiia War­
mińskiego 17-4 . 15875

Jasnowidz
Lewando przyjm uje: Po­
morska 42-1 . E691

fjr
karaluchy, wszelkie ro­
bactwa domowe oraz

wołki tępimy radykalnie
elektrycznym systemem.

,,ParexM
Gdańska 36, tel. 21-06.19621

Reperacje
w szelkiej garderoby męskie
i damskiej jako też wyko­
nania miarowe uskutecznia
fachowo i tanio Zakład
krawiecki, u lica Chrobre­
go7m.4. 6268

Borówno
pensjonat-letnisko, utrzy­
maniem 4 złote. Telefon
Trzeeiewiec 8, (5475



Nr 118. ^DZIENNIK BYDGOSKI”, wtorek, dnia 24 m aja 1938 r. Str. 13.

Dnia 21 bm. zmarł niespodziewanie członek Bydgoskiego Towarzystwa Łowieckiego i Polskiego Związku Łowieckiego ś. p.

AiBtfomi Pilińsifi
przemysłowiec

W Zmarłym tracimy prawego człowieka i gorliwego członka 2Eai**GlEl

9625 Bydgoskiego Towarzystwa Łowieckiego i Grodzka Bada Łowiecka Polskiego Związku Łowieckiego.

Dnia 21 maja o godz 22,15 zasnęła w Bogu, po dłu­
gich cierpieniach, zaopa rzona Sakramentami św., nasza

najdroższa córka i siostra

Maria Urszula Kwiecińska
przeżywszy lat 19, o czym zawiadamiają w głębokim
ssnu!ku pogrążeni RodziceftBiral

Pogrzeb odbędzie się dnia 25. 5. o godzinie 16.30
z kaplicy cmentarnej, parafii św. Wincentego k Paulo

tBielawki). Msza św. żałobna odbędzie się w dniu 25. Y,
o godz. 8 rano w kościele parafialnym.

Osobnych zawiadomień nie wysyła sią.
Bydgoszcz, Promenada 3, m. 4 . (9600

Licytacja spadkowa.
We wtorek, 24 Y. br. sprzeda­

wać będę najwięcej da ącemu o

godz. 11 -tej ul. Toruńska 84, m. 7

szafę, btellźafarki, stoły,-
lustro szafki, komp. ku­
chnie i tak dalej. (9615

Maks. Cichon,
Licytator - Taksator

Bydgoszcz, Podwale 3.

bez długów z 6 mieszka­
niami od zaraz (9396

na sprzedaż.

Zofia Mauerhoff

Kościerzyna
ul.MirńsKa9.

Ogłaszajcie sie
w Dzienniku Bydgoskim I

Tapety
Linoleum
Ceraty
Dywany
Dywaniki

w w ielkim wyborze
korzystnie poleca (9570

iiiiii
Bydgoszcz

ulica Gdańska 12
tel. 12-23.
Poznań

ulica Pocztowa 31

Gdynia
Świętojańska 10

Przyjmnję as ygnatj ,,Kredyt'* .

8291 iĄOAJCtt p n o tt . 6 . tvlkc . uigi6.*c,.vCHTOREBKACH.

Bisie owocowe
w Lubostroniu

wydzierżawiane będą dro­
gą licytacji za gotówkę
w piątek, dnia 27 maja rb.
o godz. 10-tej w biurze

naszym na wyspie.
Łabiszyn, d. 16 maja 1938r

G(ówna Admiaistracja
Majętności Łabiszyńskiej-

TĄMATOL
IB^

u15zł
NA RATY

E. Kromczyński
POZNAŃ (95f

Św. Marcin 47.
Agencipotrzebni.

Czytajcie
,Dziennik Bydgoski"!

Otwierajcie szafy!
Przeglądajcie garderobę!

Przynoście waszą odzież wiosenną
do farbowania i chemicznego czyszczenia

7244) Maflepiei
czyści chemicznie i farbuje

BYDGOSZCZ, Gdańska 27.

Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze

słowo 15 groszy, 5 cyfr ea jedno słowo

i, w, z, a ^ każde stanowi jedno słowo.
Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

Drobne og

Większe ogło szenia wśród drobnych 50 % drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń.

D l* poszukujących posady 20 ofo anltkl.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9.

Omyłki, kfóre zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia
n i e zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia

ogłoszenia, ani do zwrotu pieniędzy.

KpauttrH
TAPETY
wielki wybór. Bydgoski
Dom Tapet, Jezuicka 16.

5159

Lakiery Smok
trwałe, tanie.

Poznańskie
chrześcijańskie

do nabycia drogeriach,
składach farb. (8141

ffjfłPRZEPAŻB f l j
Nieruchomość

czynszowo - przemysłowo­
handlowa z dwoma placa­
mi budowlanymi centrum

miasta. 8 tys. rocznego do­
chodu zaraz tanio do sprze­
dania. Informacje ul. Racła­
wicka7—1,od1do4po
południu. 5585

Warsztat
szewski do objęcia. Wska­
że Dziennik. (958t

Wóz piekarski
z kołami gumowymi oraz

kajak (składak) tanio na

sprzedaż. Zerull, Kwiato­
wa 5. 9575

Wózek (9617
dziecięcy. Długosza 3/3.

KRISTAL: Komedia muz.

. Kraj miłości" z Gusti
Huber i Oskar Sima.

Bogaty nadprogram.
MARYSIEŃKA: Dziś

,Żóty Pirat" z Borysem
Karloffem i nadprogr.

APOLLO: W ielki film

,Bląski i cienie kobiety”
z Ruth Chatterton, dod.

kolorowy pt. ,Pod bie­
gunem".

KAPITOL uLMarcinkowskiego4:
Dziś dwa wielkie filmy
, Sobowtór królewski”
i ,Załoga”.

BAŁTYK: Dziś ,Syn Ad­
mirała" i ,Skamieniały
las*.

W ilie
7 pokojową, bezpodatko-
wą, komfortową, centralne
łazienka, wodociągi, kana­
lizacją, garaż., zabudowa­
nia gospodarcze z przyle­
gającymi fi1/* mórg (ogród,
sad oparkaniony i rola)
w klimatycznie i pięknie
położonym Czarnkowie,
na skutek przeniesienia
sprzedam. Potrzebna go­
tówka 18.000 zł. Ewentu­
alnie wydzierżawię osobie

majątkowo pewnej. Oferty
,,7 pokojową" Dzień. (9514

Rower (5551
męski, damski, nowe. Oka­
zja! Śniadeckich 41—5.

Łąkę
5 mórg sprzedam, wy­
dzierżawię Sipioraeh, Sie-
bers, Bydgoszcz, Kordec­
kiego 15. 9578

Tartak (9601
z zapędem wodnym, śru-
townik, restauracja, pie­
karnia, waga wozowa,
handel słomy i siana siecz­
karnia, fabrykacja skrzyń,
rybołówstwo wjednymob-
jekcie, sprzedam. Częścio­
wo wydzierżawione. Inf.
Otto Yetter, W olsztyn.

Samochód
limuzynę w dobrym sta­
nie, tanio sprzedam. O-
bejrzeć u p . Wojtala,
Dworcowa 36. (9592

Taksówka
Essex na chodzie w bar­
dzo dobrym stanie, tanio
na sprzedaż.Szopiński,Tu­
chola, Rynek. (9596

Slngera
do szycia 35, radio 40 zł.

Długa 68-4a. (5671

Słodzimy
na sprzedaż. Browar My-
ślęeinsk. (9613

Wózek
sportowy. Sienkiewicza
17-3 . (5688

Lodówką
wózek dziecięcy nowo­
czesny sprzedam. Mar­
szałka Focha 24-1 . (5670

Domek
frontowy sprzedam. Czę­
stochowska 11. (9539

Noszoną
garderobę męską zamie­
niam na najmodniejsze
materiały bielskie.
Utschiński, tel. 17-09. (9574

Perlak
automatyczny, cepowy
,Leehia” nr 2, jak nowy,
zamienię na mniejszy lub

sprzedam. Spieszne oferty
Józef Piasecki, Czersk.

Starogardzka 4. (9612

f( *WHMfl
Motocykl

kupię z przyczepką lub
bez . Zgłoszenia telefo­
nicznie 2170. (9602

Kuchmistrzyni
(gospodyni) wykwalifi­
kowana siła do pierwszo­
rzędnej restauracji po­
trzebna od l czerwca 1938.
Zgłoszenia Hotel Królew­
ski Dwór, Grudziądz. 9523

Fryzjerka
manikurzyetka. fryzjer
z żelązkową, siła pierwszo­
rzędna potrzebni nad mo­
rze od 15. VJL Niedźwie­
dzia 7. (9492

Dzielny
pomocnik siodlarski po­
trzebny zaraz. Gatz, Tu­
chola, Chojnicka 46. (9445

Drogerzysta
z dyplomem, od zaraz po­
trzebny. Wymagam świa­
dectwo I ofertę. Księgar­
nia Polska, Puck. (9565

Hamaki9576poleca

*3\Kreski
Qdańska 9.

WMMlM
Trio

koncertowo - dane ngowe
dobrze zgrane, i. 6, ..oi-
ne. Łaskawe zgłoszenia
Tczew, Nowa 8 -5 . (9611

K
T%TZST%m

wsarjm
Lastrlcarza

wykwalifikowanego na

stałą pracę poszukuję. M.
Czubek i Ska. Toruń Pier-
nikarska 3—7. (9Ó30

Rzutki
inteligentny pomocnik
branży żelaznej, narzędzi,
artykułów wodociągo­
wych i kanalizacyjnych
potrzebny natychmiast.
Zgłoszenia w raz z odpi­
sami świadectw kierować :

Aleksander Mroczkowski,
Toruń,Chełmińska 13.(9529

Ekspedientka
do samodzielnego prowa­
dzenia filii piekarskiej,
kaucja 300 złotych, tylko
siła wykwalifikowana w

tej branży, może się zgło­
sić. Kunkiel, Sw. Trójcy
nr 17. (959J

Posłańców (9623
od zaraz poszukuje. Byd­
goski Dom Towarowy.

Fryzjerką
poszukuję na stałą posa­
dę. Jarzyna, Śniadeckich
nr 21. (5690

2 czeladników(5692
szewskich poszukuję za­
raz. Aleje Mickiewicza 5.

Fryzjer(ka)
biegły,wodnej, żelazkowej,
poszukwany. w .Białowież,
Tuchola, Rynek 10. (9609

Podrącsna
do krawcowej potrzebna.
Jasna 15, m. 8. 9583

Młodsza
służąca potrzebna Dwor­
cowa 64 (rzeźnictwo). (5674

Pracowita (568i
dziewczyna gotowaniem
potrzebna. Gdańska 86/1.

Panienka
jako kierowniczka do filii
cukierków z kaucją. Of.

,138” filia. 15680

Służąca
potrzebna zaraz. Sienkie­
wicza 32-5 . (568i

Ekspedientka 5673
młodsza siła, do składu
bławatów potrzebna. K. H .

Neumann, Stary Rynek 9.

Spawacze (5672
natychmiast potrzebni.
Erich Klauss, fabryka ram

i części rowerowych,
Bydgoszcz Nakielska 131.

Fryzjerski
pomocnik i fryzjerka na

stałą posadę zaraz potrze­
bni. Gdańska ILI. (5683

Fryzjerka
na stałą wypomóżkę po­
trzebna. Zgł. E. Weinkauf,
Plac Poznański 3. (9587

Krawcy
potrzebni. Gdańska '16,
m. 8. (5676

Uczenicą
do kuchni znającą język
polski i niemiecki przyj­
mie zaraz restauracja Ka­
syna CywilnegoBydgoszcz
Gdańska 20. (9618

Kucharka
starsza potrzebna do je­
dnej osoby. Zgłoszenia
Polanka 2. (5685

Posługa
potrzebna. Al .Mickiewicza

4,m..6 (5689

Potrzebują
dziewczyny uczciwej z go­
towaniem i wszelkich prac
domowych, zaraz. Dwor­
cowa 31—4. (5679

Fryzjerska
uczennica potrzebna. Nie­
dźwiedzia 7. (9580

Słuśąca
z gotowaniem potrzebna.
Wełniany Rynek 2, re­
stauracja. (.9585

- NAt) CLEWA, |

Bil
Cena w tej rubryce 1 wiersz 50 gr.

6 pokojowe 5580
z komfortem, noworemon-

towane, I piętro, od 1. VI .

do wynajęcia. Gdańska 91.

Pokój
kuchnia, czynsz z góry.
Ogrodowa 11-4 . 9573

3 pokoje
i kuchnia do wydzierża­
wienia Czerska 39. (5684

5 pokoi
wolnych. Długa 32. (5678

2 pokoje
kuchnia, wygody, nowy
dom, wydzierżawię zaraz.

Leszczyńskiego 46. (5687

Pokój
kuchnią. Oferty Dziennik

Bydgoski , Kolejarz bez­
dzietny”. 9616

Po maturze

wypoczną panienki troskli­
wą opieką Zakopanem, Dom

Chałubińskiego. (9352

Pełnią
czarów przepięknych bo­
rów Tucholskich osią­
gniesz, jeśli spędzisz Twój
urlop w pensjonacie ,,Tu-
cholanka" Tlenin, poczta
Osie, stacja kolejowa
Tleń. (9533

ZGODNA OPINIA.

— Panie szefie, chciałbym dziś po połu­
dniu iść na pogrzeb swojej teściowej.

— Ja również!

------------łnsTeńt 25 st za wiersz milimetrowy na stronie 7-Jamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł,
etronach 100 zł. za milim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20% zniżki.

offłoRzenia zamieszczone wśród drobnych, 50% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu.
Pr7v konkimsach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożej.
zftermfnowfnmieszcM nie i^przepisane miejsce administracja nie edpowM ^

- e^ escep Pł| tn^ śc2i53 Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy.

i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp.Akc. w Bydgoszczy. - Za wiadomości z Gdyni i wybrzeża odpowiedzialna: Zofia Żelska-Mrozowicka w Gdyni;
w ydawca, naKtaaem aa kronikę toruńską: Roman Kobierski w Toruniu; za wszystkie inne działy: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy.



,DZIENNIK BYDGOSKI' wt'ore'k', 'dnia 24 m aja 1938 r.

W sobotę, dnia 21 maja 1938 r. zakończył swe bardzo pracowite życie, mój
najukochańszy mąż, nasz najdroższy ojciec, dziadek, brat, szwagier, wuj i siostrzeniec

Antoni
przemysłowiec

przeżywszy lat 54, o czym zawiadamia w nieutulonym smutku pogrążona

Rodzina
Bydgoszcz, dnia 23 maja 1938 r

Eksportacja zwłok nastąpi w wtorek, dnia 24 maja 1938 r. o godz. 10 z domu

żałoby Nowy Rynek 8 do kościoła Farnego, skąd po Mszy świętej odprowadzenie
zwłok na cmentarz nowo-farny.

Osobnych uwiadomień nie wysyła się

przemysłowiec
właścicielZakładów Przemysłu Spożywczego, nasz ukochanySzef,Opiekun i Przyjaciel, zmarł nagle iniespodzie­
wanie w sobotę,dnia21 maja1938r. przeżywszylat54.

Pogrążeni w głębokim żalu z powoduJego przedwczesnego zgonu, pamięćoNim zachowamy na zawsze.

Jego wielka energia, wiedza iniestrudzona ofiarność będzie dla nas światłem , za którym my nadal kroczyć
będziemy.

Personel i Pracownicy
9590 firmy Antoni Piliński.

W sobotę, dnia 2ł maja 1938 r. zmarł nagle śp,Dnia 21 maja br. zmarł właśc. fabryki musztardy i octu ś. p,

AntoniPiliński długoletni 1,’gorliwy członek Towarzystwa Kapców

W śp. Zmarłym utraciliśmy wielce czynnego i drogiego
Kolegę.

Cześć Jego pamięci!

Towarzystwo Kupców
Tow. zap. w Bydgoszczy.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek dnia 24 maja br. o go­
dzinie 10-tej z domu żałoby Nowy Rynek 8. (9624

członek Rady i Komisji Rewizyjnej Związku
W ś. p. Zmarłym tracimy długoletniego i oddanego współpracownika

oraz dobrego Kolegę.

Cześć Jego pamięci!

9580 Związek FabrykantówwBydgoszczy.


